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Wstęp

Pamięć o II wojnie światowej jest nadal trudnym i wrażliwym elementem 
stosunków międzynarodowych, w szczególności dotyczy to Polski i Niemiec.

Dlaczego po 77 latach od zakończenia wojny pamięć o niej nadal wywo­
łuje silne napięcia między Polakami a Niemcami. Dlaczego Polacy z uporem 
mówią o zniszczonej w 1944 r. w bestialski sposób Warszawie, która już nigdy 
nie odzyska swoich przez wieki budowanych zabytków, gromadzonych księ­
gozbiorów, dzieł sztuki. 

Jak pamiętać i o czym? Co uszanować, a o czym można zapomnieć? Czyja 
pamięć i o czym jest ważna? Czy ta rodzinna, osobista czy ta społeczna ca­
łych narodów? Pamięć indywidualna tak często różni się od tej, którą pielę­
gnujemy i opisujemy w podręcznikach do nauki historii.

Opisywany i wspominany w kilku artykułach niniejszej książki były nie­
miecki obóz jeniecki, Stalag VIII A, znajdował się na obrzeżach niemieckiego 
miasta Görlitz. Nowa, ustalona w  Poczdamie, granica podzieliła to miasto 
i od maja 1945 r. teren byłego stalagu znalazł się na obszarze państwa polskie­
go, w Zgorzelcu. Już sam ten fakt wyznacza trudną współzależność, jaką jest 
niemiecka odpowiedzialność historyczna i moralna przeniesiona na polskie 
terytorium.

Po wielu trudnych rozmowach i wspólnych projektach został wypracowa­
ny przez stronę polską i  saksońską kompromis, w myśl którego saksońskie 
stowarzyszenie Meetingpoint Memory Messiaen z Görlitz wspólnie z polską 
Fundacją Pamięć, Edukacja, Kultura i  zgorzeleckimi samorządami nie tyl­
ko przejęły opiekę nad tym miejscem pamięci, ale postanowiły uczynić je 
miejscem wspólnej pracy zarówno na rzecz porozumienia między Polakami 
i Niemcami, jak i innymi narodami. 

Europejskie Centrum Pamięć, Edukacja, Kultura stało się tym punktem 
na mapie instytucji obydwu miast, Zgorzelca i Görlitz, w którym dyskutu­
je się i pracuje nad edukacją historyczną i obywatelską, znaczeniem historii 
i pamięci o tragicznych wydarzeniach II wojny światowej dla obecnych spo­
łeczeństw, rolą sztuki i muzyki w trudnych sytuacjach życiowych, upowszech­
nianiem postaw obywatelskich oraz kształtowaniem przyszłości regionu po­
granicza. 

W niniejszej publikacji znajdą więc Państwo zarówno historię Stala­
gu VIII  A w  okresie 1939–1945, informacje o  głównych profilach koncep­
cji pracy powstałego na jego terenie Centrum, o pracy nad pamięcią o by­
łym obozie stowarzyszenia Meetingpoint Memory Messiaen e.V z  Görlitz, 
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jak i wspomnienia o osobach, które pracowały na rzecz upamiętnienia tego 
szczególnego miejsca. 

Publikacja powstała dzięki współpracy Meetingpoint Memory Messi­
aen  e.V. z Fundacją Pamięć, Edukacja, Kultura, a jej celem jest upamiętnienie 
byłego Stalagu VIII A Görlitz.

	 Kinga Hartmann



Kazimierz Wóycicki

Przeszłość w naszej teraźniejszości

Wielu ludzi uważa, że przeszłość nie ma specjalnego znaczenia dla teraźniej­
szości i nie wpływa w żaden sposób na kształtowanie przyszłości. Takie przeko­
nanie jest jednak moim zdaniem niebywale naiwne, a często wręcz szkodliwe. 

Aby wspólnie z innymi kształtować przyszłość, należy najpierw się poznać 
i porozumieć. Trzeba się sobie przedstawić. Powiedzieć, kim się jest. Każdy 
z  nas, przedstawiając się nieco bliżej, zmuszony jest do przekazania infor­
macji o sobie. Możemy powiedzieć, że znamy kogoś dobrze tylko wtedy, gdy 
potrafimy opowiedzieć o  jego przeszłości – nie tylko o  tym, kim w danym 
momencie jest, ale też kim był. Możemy go rozumieć tym lepiej, im więcej 
opowiedział nam o sobie, a my mamy potwierdzenie, że jest tak, jak mówi. 

Te same kryteria odnoszą się do porozumienia i poznania dwóch społecz­
ności. Poznajemy inną społeczność nie tylko poznając jej plany na przyszłość, 
ale przede wszystkim poznając jej zbiorową przeszłość. Pozwala nam to na 
lepszą ocenę jej zachowań, reakcji, decyzji. Interesując się czyimiś planami na 
przyszłość, tylko wtedy możemy zrozumieć, dokąd i w jakim kierunku dąży, 
jeśli wiemy, skąd przyszedł i jaki bagaż doświadczeń i przeżyć ze sobą niesie. 

W Stalagu VIII  A, na którego terenie znajduje się obecnie Europejskie 
Centrum Pamięć, Edukacja, Kultura, przebywało około 120 tysięcy jeńców 
wojennych, z których około 12 tysięcy zmarło wskutek niedożywienia, wy­
czerpującej pracy i chorób. 

Być może, gdyby nie pewien bardzo szczególny epizod z dziejów muzyki 
XX w., Stalag VIII A byłby po prostu jednym z wielu obozów jenieckich w hi­
storii II wojny światowej i nie doszłoby do powstania Centrum. Bo właśnie 
tu, w  obozowych warunkach, powstało niezwykłe dzieło muzyczne Kwar-
tet na koniec czasu Oliviera Messiaena – i  tutaj, w  styczniową mroźną noc 
1941 r., w baraku obozowym nastąpiło jego prawykonanie. 

W tym miejscu chciałbym przywołać osobę nieżyjącego już dra Albrechta 
Goetzego, który był pomysłodawcą saksońskiego stowarzyszenia Meetingpoint 
Music Messiaen, jego założycielem i  wieloletnim prezesem. Jego fascynacja 
twórczością Messiaena, a szczególnie Kwartetem na koniec czasu i okoliczno­
ściami jego powstania, przyczyniła się w ogromnej mierze do wzniesienia obiek­
tu, w którym znajduje się Centrum, jak też do obudzenia zainteresowania hi­
storią Stalagu VIII A społeczeństw obu miast – Zgorzelca i Görlitz. 

Olivier Messiaen był człowiekiem głęboko religijnym, czego dowodzi cała 
jego bogata twórczość. Nie możemy zapominać, że przez większość swojego 
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życia pełnił funkcję organisty w jednym z paryskich kościołów. Utwór o cha­
rakterze niemal liturgicznym, jakim jest Kwartet na koniec czasu, jest oczy­
wistym nawiązaniem do Apokalipsy, a  jego niezwykłe końcowe partie mają 
uzmysławiać łączenie się duszy ludzkiej z  Bogiem. Tak przynajmniej jest 
i może być interpretowane to dzieło. Wydaje się aż nazbyt oczywiste, dlaczego 
taki utwór mógł powstać właśnie tu, w czasach wojennej tragedii. 

Ta oczywistość nie czyni jednak tego utworu łatwym w odbiorze, ani nie 
jest on też ilustracją, którą można by się posłużyć, by wypełnić przestrzeń 
pamięci, z jaką w tym miejscu mamy do czynienia. 

Odczytując same nuty, zapomnielibyśmy o  imionach tych, których tu 
i w owym czasie apokalipsa dotyczyła – o tych, których życie w tym miejscu 
dobiegło kresu i którzy, w myśl utworu Messiaena, tu spotkali się z Bogiem. 
Jednak nawet sztuka najwyższa nie może przezwyciężyć majestatu śmierci. By­
łoby też sprzeniewierzeniem idei samego kompozytora, gdyby piękno miało za­
stąpić pamięć o śmierci i cierpieniu konkretnych ludzi. Byłoby zaprzeczeniem 
jego głębokiej religijności, gdyby estetyzacja miała przesłonić człowieka. 

Centrum znajduje się w  pięknym, nowoczesnym budynku. Lecz wciąż 
brak w nim imion tych, którzy tu cierpieli i  zmarli. Te nienazwane imiona 
kierują nasze myśli ku przeszłości, ale wkraczają też w naszą teraźniejszość 
i powinny mieć wpływ na kształtowanie naszej przyszłości. Poznając prze­
szłość, dotykamy bardzo często niezwykle wrażliwych elementów polsko-nie­
mieckiego dialogu. Uruchamiamy to, o czym obydwie strony często jeszcze 
nie potrafią rozmawiać i okrywają ciszą zapomnienia. 

Wielkie dzieło, jakim jest Kwartet Messiaena, winno w tym miejscu wska­
zywać na prawdę historyczną, a nie ją zasłaniać. Należy być niezwykle ostroż­
nym w dyskusji o roli Centrum jako ośrodka kultury i sztuki. Nie może ono 
być traktowane jako sala koncertowa i miejsce, w którym główną rolę w prze­
kazie historycznym i  emocjonalnym pełnić będzie, z  uwagi na szczególne 
okoliczności jego powstania, jeden utwór. 

Kwartet na koniec czasu ma prawo być symbolem tego miejsca oraz zwy­
cięstwa woli życia nad śmiercią, ale nie zapominajmy, że teren byłego stalagu 
to obszar niezmiernego cierpienia i cmentarz. 

Spróbujmy więc określić strefę przemilczeń i ciszy, której apokaliptyczna 
muzyka Messiaena nie powinna wypełnić, lecz powinna nam pomóc ją uwi­
docznić. 

Wydawałoby się, że Stalag VIII A znajdujący się przy samej granicy ko­
munistycznej Polski i komunistycznych wschodnich Niemiec, mógł być nie­
gdyś idealnym miejscem dla zademonstrowania polsko-niemieckiego pojed­
nania, że mogłoby tak się stać już w drugiej połowie lat 40. albo najpóźniej 
na początku lat 50. zgodnie z nieustannie deklarowaną przyjaźnią wschod­
niego Berlina z  rządzoną przez komunistów Warszawą. Tak się jednak nie 
stało. W NRD nie poczuwano się do odpowiedzialności za okres 1933–1945, 
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uważając, że odpowiedzialni za zbrodnie żyją na zachód od Łaby. Tam byli 
ci winni tragedii nazizmu, w NRD żyli natomiast „antyfaszyści”. Teren obozu 
nie został w żaden sposób upamiętniony ani wykorzystany do podejmowania 
prób rozrachunku z niedawną przeszłością czy wspierania przyjaźni między 
PRL a NRD. 

Niedaleko stąd, też po polskiej stronie, powstała krótko po wojnie inna 
nekropolia – cmentarz żołnierzy 2 Armii WP poległych podczas forsowania 
Nysy Łużyckiej i w walkach pod Budziszynem. Przebudowany w latach 60., 
z  górującym nad otoczeniem pomnikiem orła piastowskiego z  roku 1978, 
wykorzystywany był przez lata w celach propagandowych do przypominania 
o niemieckim zagrożeniu. Jak wynika natomiast z powojennej historii stala­
gu, nie dbała o to miejsce ani strona polska, ani niemiecka. W latach 60. pie­
lęgnowało się tutaj groby żołnierzy radzieckich i była to inicjatywa radziecka. 
Może dzięki temu pamięć tego miejsca mimo wszystko została zachowana. 
W formule „żołnierze radzieccy” kryło się jednak również przemyślne i ce­
lowe zapomnienie. A  także historyczne kłamstwo. Ludzie powoływani do 
Armii Czerwonej byli Ukraińcami, Rosjanami, Białorusinami, a najprawdo­
podobniej także przedstawicielami innych narodów kolonialnego imperium. 
Tego nie uwidoczniono, tego nie powiedziano. Na ich zbiorowej mogile nie 
postawiono krzyża ani żadnego symbolu innej religii, mimo że byli z pew­
nością nie tylko członkami partii komunistycznej, ale także prawosławny­
mi, grekokatolikami i katolikami (musiało być wśród nich wielu Polaków np. 
z okolic Żytomierza). Byli też pewnie wśród nich żydzi i wyznawcy islamu. 
Taki był bowiem skład tej Armii Czerwonej. Nie ma w  tym miejscu do tej 
pory upamiętnienia ich imion, podobnie jak i imion innych jeńców, których 
szczątki kryje to miejsce. 

Istniejący dziś pomnik poświęcony jeńcom stalagu stanął na terenie obo­
zu w 1976 r. Nastąpiło to na skutek starań francuskich i belgijskich komba­
tantów, którzy musieli przezwyciężyć niemałe trudności, aby doprowadzić do 
jego budowy. 

Pamięć o obozie pielęgnował zgorzelecki nauczyciel historii Roman Zgło­
bicki. Jego niestrudzone wysiłki, do których należy stworzenie w miejscowym 
Technikum Energetycznym i Górniczym izby pamięci, jak również opraco­
wanie publikacji o  stalagu i  jego jeńcach, nie dawały jednak długo oczeki­
wanych rezultatów. Być może po stronie polskiej istniało przekonanie, że 
w dobie polsko-niemieckiego pojednania po roku 1989 nie należy wracać do 
najtrudniejszego okresu stosunków polsko-niemieckich. Że trzeba mówić tyl­
ko o przyszłości. To nie jest prawdą. Takie stanowisko nie ułatwia pogłębienia 
procesu pojednania miedzy Polakami a Niemcami. Tylko ci, którzy zdolni są 
do otwartego dialogu, są w stanie przezwyciężać stereotypy i resentymenty. 

Brak pamięci i lęk przed nią jest cechą głębokiej prowincji. Najrozmaitsze 
miejsca bywają tak przeraźliwie prowincjonalne nie dlatego, że są biedne lub 
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niedoinwestowane, ale dlatego, że nie słyszy się tam żadnej opowieści. Przy­
bysz z zewnątrz nie może się niczego dowiedzieć, nie ma bowiem nikogo, kto 
znałby przeszłość tego miejsca. Takie miejsca opuszcza młodzież, a  starość 
tych, co pozostają, staje się cięższa. 

Milczenie o przeszłości może mieć różne przyczyny. Może być brakiem 
rozsądku, nieumiejętnością rozmowy o sprawach trudnych lub może być po­
wodowane chęcią zapomnienia. Pamiętania tylko o  własnych cierpieniach, 
a pomijania cierpień innych. 

Wielkim cierpieniem była ucieczka i wysiedlenie niemieckich mieszkań­
ców wschodniej części Görlitz – dzisiejszego Zgorzelca – w roku 1945. Była 
to tragedia, o  której strona niemiecka nie chce zapomnieć i  której pamięć 
jest pielęgnowana. Ale nie wolno nam zapomnieć, dlaczego do niej doszło. 
Pamiętając o  tysiącach wysiedlonych z Görlitz-Ost Niemców, nie powinni­
śmy zapominać o jeńcach stalagu, którzy przez lata, w kolumnach, pilnowani 
przez wartowników, przemierzali ulice tego miasta, aby wykonywać ciężką, 
niewolniczą pracę na rzecz niemieckiego przemysłu, rolnictwa i prywatnych 
przedsiębiorców. 

Istnienie Centrum na terenie Stalagu VIII A może być wielką szansą, aby 
otworzyć nowy etap nie tylko w stosunkach obu miast, ale też dać nowy im­
puls współpracy wzdłuż całej granicy polsko-saksońskiej. 

Opowiadanie o przeszłości nie jest oczywiście sprawą łatwą. Prawdziwe­
go miejsca pamięci nie tworzy kilka nawet najbardziej wymownych anegdot. 
Prawdziwe miejsce pamięci jest miejscem spotkania żywych ludzi, miejscem 
trudnych pytań i dialogu, miejscem, w którym teraźniejszość otwiera się na 
przyszłość. I tylko przyszłość nasączona pamięcią ma ludzki wymiar. 

Teren stalagu to miejsce wielonarodowe. Polscy, francuscy, belgijscy, ro­
syjscy, białoruscy, ukraińscy, angielscy, amerykańscy jeńcy tego obozu każą 
widzieć w tym miejscu prawdziwie europejskie miejsce pamięci. Jestem prze­
konany, że miejsce to winno promieniować tym, co będzie tutaj organizowa­
ne i wypowiadane. To miejsce wymaga szerokiego horyzontu myśli, wielkiego 
serca i zaangażowania – niech wzorem dla tego miejsca będą takie osobowo­
ści jak Roman Zgłobicki i Albrecht Goetze. Ludzie, którzy chcieli pamiętać 
i o tę pamięć się upominali.

Görliz i Zgorzelec, „Görlitz – Zgorzelec Europa miasto”, nie jest prowincją, 
lecz miejscem pielęgnującym pamięć. Jest miejscem pielęgnującym europej­
ską pamięć w samym środku naszego kontynentu. Pamięć, która nie jest tylko 
przeszłością, ale tkwi w naszej teraźniejszości i kształtuje naszą przyszłość.

 Niech utwór Oliviera Messiaena Kwartet na koniec czasu będzie przypo­
mnieniem o  przeszłości, jaka tkwi w  naszej teraźniejszości. I  niech będzie 
inspiracją, aby w Centrum toczyła się odważna rozmowa wspierająca otwartą 
na przyszłość pamięć naszego europejskiego kontynentu. 



Tomasz Sudoł

Historia Stalagu VIIIA (1939–1945)

Zgorzelec jest jednym z tych szczególnych miejsc na obszarze dzisiejszej 
Polski, w których w czasie II wojny światowej funkcjonowały duże obozy je­
nieckie Wehrmachtu.

 Cechą charakterystyczną tych miejsc jest to, że wiele z nich jest w dalszym 
ciągu nieupamiętnionych. Po zakończeniu wojny dokonywano przeważnie roz­
biórki obozowej infrastruktury mieszkalnej. O tym, że dany obóz jeniecki ist­
niał w danym miejscu, informują zazwyczaj pomniki bądź cmentarze wojenne. 
Dzięki Europejskiemu Centrum Pamięć, Edukacja, Kultura Zgorzelec – Görlitz 
i stowarzyszeniu Meetingpoint Memory Messiaen historia Stalagu VIII A po­
wraca i ma szansę wpisać się na trwałe w świadomość mieszkańców niemiec­
kiego Görlitz, polskiego Zgorzelca, jak również regionu pogranicza1.

Już w 1938 r. rozpoczęto w Naczelnym Dowództwie Wehrmachtu (Ober­
kommando der Wehrmacht, OKW) organizację systemu obozów jenieckich, 
tworząc odpowiednie urzędy i placówki. Chociaż w sierpniu 1934 r. III Rze­
sza ratyfikowała konwencję genewską, przewidywano z  góry nierespekto­
wanie niektórych jej postanowień, a nawet opracowano listę potencjalnych 
naruszeń prawa międzynarodowego2. Było oczywiste, że w wypadku wojny 
mobilizacja oderwie od miejsc pracy setki tysięcy mężczyzn, a na ich miejsce 
potrzebna będzie nowa siła robocza, którą stanowić mieli jeńcy wojenni. Do­
tyczyło to m.in. rolnictwa, ale też przemysłu zbrojeniowego. Wiosną 1939 r. 
wszystkie sprawy organizacyjne związane z  systemem obozów jenieckich – 
zadania, kompetencje i podległości służbowe były już szczegółowo ustalone. 
Ponadto w Wiedniu zorganizowano specjalne kursy dla oficerów przygoto­
wujące ich do pracy w obozach jenieckich. 

W chwili wybuchu wojny 1 września 1939  r. ówczesne Görlitz leża­
ło w granicach administracyjnych prowincji śląskiej Rzeszy3. W wojskowej 

1	 Zob. Joanna Lusek, Albrecht Goetze, Stalag VIII  A Görlitz. Historia – teraźniejszość 
– przyszłość, „Łambinowicki Rocznik Muzealny: jeńcy wojenni w  latach II wojny światowej” 
2011, nr 34, s. 27–52; Joanna Lusek, Na koniec czasu...: ślady pamięci jako filozoficzno-eduka-
cyjny dezyderat powstania Europejskiego Centrum Edukacyjno-Kulturalnego Zgorzelec – Görlitz, 
„Niepodległość i Pamięć: czasopismo muzealno-historyczne” 2017, nr 1, s. 217–236.

2	 David Foy, For You the War is Over. American Prisoners of War in Nazi Germany, New 
York 1984, s. 17.

3	 Amtliches Gemeindeverzeichnis für das Deutsche Reich auf Grund der Volkszählung 
1939, wyd. II, Berlin 1941, s. 160.
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strukturze administracyjnej podlegało VIII Okręgowi Wojskowemu (Wehr­
kreis VIII), którego dowództwo znajdowało się we Wrocławiu4. Görlitz było 
ważnym miastem garnizonowym, w którym stacjonował I i  II batalion 30. 
Pułku Piechoty (I–II Bataillon/30. Infanterie-Regiment), wchodzący w skład 
18. Dywizji Piechoty (18. Infanterie-Division)5. Obecność wojska w  prze­
strzeni miejskiej była nie bez znaczenia. W bardzo wielu przypadkach obozy 
jenieckie lokowano w miastach garnizonowych, jak również w pobliżu poli­
gonów. 

Nadzór nad obozami jenieckimi na obszarze Rzeszy Niemieckiej spra­
wował Urząd do Spraw Jeńców Wojennych (Abteilung Kriegsgefangenen­
wesen), funkcjonujący w  ramach Departamentu Ogólnego (Allgemeines 
Wehrmachtsamt) Naczelnego Dowództwa Wehrmachtu. W sztabie każdego 
Okręgu Wojskowego znajdowało się stanowisko dowódcy jeńców wojennych 
(Kommandeur der Kriegsgefangenen im Wehrkreis), któremu podlegały obo­
zy jenieckie na danym terenie. Dla oficerów – jeńców wojennych – tworzone 
były oflagi (Offizierslager, Oflag), a dla podoficerów i  szeregowych – stala­
gi (Mannschaftsstammlager, Stalag). Powstały również obozy przejściowe 
(Durchgangslager, Dulag), w których odbywał się proces przejmowania jeń­
ców przez aparat OKW i kierowanie ich do obozów stałych. 

Jeńcy przesyłani byli z  obszaru operacyjnego, podległego Naczelnemu 
Dowództwu Wojsk Lądowych (Oberkommando des Heeres), z  jenieckich 
punktów zbornych (Kriegsgefangenensammelstellen), tymczasowo funk­
cjonujących obozów jenieckich (Kriegsgefangenenlager) na obszar podległy 
OKW do dulagów lub bezpośrednio do istniejących już stalagów i oflagów. 
W  chwili wybuchu wojny strona niemiecka posiadała nie w  pełni rozwi­
niętą infrastrukturę obozów jenieckich. Spora część obozów była w  fazie 
budowy bądź planowano je dopiero zbudować przy wykorzystaniu jeńców 
wojennych. 

Historię obozów jenieckich w  Görlitz otwiera funkcjonujący przez cały 
wrzesień 1939  r. Dulag Görlitz (w  dokumentach występuje również jako 
Dulag VIII  A Görlitz). To do niego właśnie trafili pierwsi jeńcy wojen­
ni – żołnierze Wojska Polskiego. Pierwszy ich transport przybył do obozu 
8 września. Dla wielu z nich pobyt w dulagu był zaledwie pierwszym krót­
kim etapem niewoli – stąd kierowani byli do innych obozów w Rzeszy. Obóz 
przejściowy zlokalizowany był na polach przy obecnej ul. Lubańskiej w pół­
nocno-wschodniej części Zgorzelca (wówczas Laubaner Straße). Jeńców 

4	 Archiwum Instytutu Pamięci Narodowej w  Kielcach [dalej: AIPN Ki], 53/4527, 
k.  36. Obozy hitlerowskie na ziemiach polskich 1939–1945. Obozy jenieckie. Województwo 
wrocławskie, Warszawa 1969.

5	 Georg Tessin, Verbände und Truppen der deutschen Wehrmacht und Waffen SS im 
Zweiten Weltkrieg 1939–1945, t. 4: Die Landstreitkräfte 15–30, Frankfurt am Main 1970, s. 283.
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umieszczono w namiotach; cały teren ogrodzony był drutem6. 18 września 
1939  r. znajdowało się w  nim 8468 osób, w  tym 396 oficerów, 6398 pod­
oficerów i  szeregowych, 1674 cywilów (wśród nich były również kobiety)7. 
W ostatnim kwartale 1939 r. przebywało w obozie ok. 8 tysięcy jeńców8.

Stalag VIII A zlokalizowany był w innym miejscu niż wspomniany wcze­
śniej dulag9. Choć funkcjonował formalnie od września 1939 r.10, to jego fak­
tyczne uruchomienie nastąpiło dopiero z końcem grudnia tegoż roku11. Jego 
budowa trwała od wybuchu wojny do końca 1939 r. Wznoszony był rękami 
polskich jeńców wojennych, którzy pierwszą zimę w niewoli zmuszeni byli 
przetrwać w płóciennych namiotach. 

Stalag VIII A przewidziany był na 3 tysiące jeńców, a  jego maksymalne 
obciążenie szacowano na 15 tysięcy jeńców12. Roman Zgłobicki podaje na­
stępujący opis obozu: „Obóz właściwy składał się z  baraków drewnianych, 
a  później murowanych o  wymiarach 30 m × 10, 60 × 10. Wewnątrz obo­
zu znajdowały się dwie kuchnie dla jeńców wschodnich i zachodnich, barak 
karny, kantyna, barak teatralny, biblioteka, kaplica, ubikacje ogólne, boisko 
sportowe”13.

Komendantura i baraki wartowników znajdowały się poza ogrodzeniem 
obozu. Służbę wartowniczą pełnili żołnierze z jednostek obrony terytorialnej: 
Landesschützenbataillon 554 i 590. Komendantami obozu byli kolejno: płk 
Georg von Kranold (do 16 lipca 1940), płk Alois von Bielas (7 sierpnia 1940 – 
2 lipca 1943) oraz płk Rudolf Teichmann (od 3 lipca 1943 do likwidacji obo­
zu w maju 1945)14. Komendant obozu podlegał dowódcy jeńców wojennych, 
który pełnił służbę w sztabie VIII Okręgu Wojskowego.

6	 Roman Zgłobicki, Obozy i cmentarze wojenne w Zgorzelcu, Zgorzelec 1995, s. 10. Z uwa­
gi na ograniczoną liczbę źródeł, wykorzystaną w tym opracowaniu, wiele ustaleń Zgłobickiego 
wymaga weryfikacji

7	 R. Zgłobicki, Obozy..., s. 14
8	 Tadeusz Sojka, Zbrodnie Wehrmachtu na jeńcach wojennych w  Żaganiu 1939–1945: 

studium kryminalistyczno-historyczne, Zielona Góra 1982, s. 54.
9	 Zlokalizowany w Görlitz – Moys (dziś część Zgorzelca – Ujazd) przy ul. Łużyckiej, po 

prawej stronie drogi Zgorzelec–Bogatynia.
10	 Stanisław Senft, Horst Więcek, Obozy jenieckie na obszarze śląskiego okręgu wojskowego 

Wehrmachtu 1939–1945, Wrocław 1972, s. 20.
11	 Gianfranco Mattiello, Wolfgang Vogt, Deutsche Kriegsgefangenen- und Interniertenein-

richtungen 1939–1945. Handbuch und Katalog: Lagergeschichte und Lagerzensurstempel, t.  1: 
Stammlager (Stalag), Mailand 1986, s. 19.

12	 R. Zgłobicki, Obozy..., s. 10.
13	 Tamże.
14	 Joanna Lusek, Albrecht Goetze, Stalag VIII  A Görlitz. Historia – teraźniejszość – 

przyszłość, „Łambinowicki Rocznik Muzealny: jeńcy wojenni w latach II wojny światowej” 2011, 
nr 34, s. 27.
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W obozach jenieckich konsekwentnie przestrzegano zasady segregacji 
grup narodowych. Do wiosny 1940 r. jedyną grupę narodową w obozie sta­
nowili Polacy. W  połowie 1940  r. było ich na stałe w  obozie około 140015. 
Bardzo szybko zostali przeniesieni do innych obozów.

 Od czerwca 1940  r. do stalagu zaczęły napływać transporty z  jeńcami 
francuskimi16 i belgijskimi. Latem 1940 r. w stalagu było ich ok. 20 tysięcy17. 
W czerwcu 1941 r. do obozu trafiło ponad 2300 jeńców jugosłowiańskich18.

W styczniu 1942 r. do obozu przyszedł pierwszy transport złożony z 149 
jeńców radzieckich, których we wrześniu 1943 r. było tu już 19 47119. Od listo­
pada 1943 r. jeńcy radzieccy stali się najliczniejszą grupą w obozie, w styczniu 
1945 r. było ich 16 66820. 

W Stalagu VIII A od jesieni 1943 r. znaleźli się również jeńcy brytyjscy21. 
Byli wśród nich Anglicy, Australijczycy, Kanadyjczycy, Nowozelandczycy 
i Południowoafrykańczycy. W związku z przejściem Włoch na stronę alian­
tów w obozie znaleźli się również internowani żołnierze włoscy. W stalagu 
obecni byli od grudnia 1943 r.22

Najwyższy stan liczebny obozu (47 328 jeńców) został odnotowany we 
wrześniu 1944 r.23 W grudniu 1944 r. pojawiła się w obozie niewielka 37-oso­
bowa grupa jeńców – żołnierzy Armii Krajowej, uczestników Powstania 
Warszawskiego oraz 1748 Słowaków, wziętych do niewoli w czasie powstania 
narodowego na Słowacji24. Jeszcze na początku stycznia 1945 r. trafiła tu zu­
pełnie nowa grupa: 1800 jeńców amerykańskich25. 

15	 R. Zgłobicki, Obozy..., s 14
16	 Do niewoli niemieckiej trafiło 1 mln 850 tys. żołnierzy francuskich, z czego 1 mln 575 

tys. zarejestrowano w obozach. W czasie wojny część zwolniono, jednak ok. 950 tys. pozostało 
za drutami obozów. Zob. Jean-Louis Panné, Francuscy i  polscy jeńcy wojenni. Braterstwo 
doświadczeń i  świadectwa, „Pamięć i  Sprawiedliwość. Pismo Instytutu Pamięci Narodowej” 
2005, nr 2 (8), s. 258.

17	 R. Zgłobicki, Obozy..., s. 15.
18	 Zob. Tabela.
19	 R. Zgłobicki, Obozy..., s. 15. Zob. również Tabela.
20	 Zob. Tabela.
21	 Tyler Fisher, A medic’s war. One Man’s True Odyssey of Hardship, Friendship, and Surviv-

al in the Second World War, San Diego 2005, s. 57–71. Książka ta to zapis wspomnień Hugh Jess 
Fishera opracowany przez jego wnuka T. Fishera. Zob. również Vasilis Vourkoutiotis, Prisoners 
of War and the German High Command. The British and American Experience, Ottawa 2003, 
s. 32.

22	 R. Zgłobicki, Obozy..., s. 15.
23	 Zob. Tabela.
24	 Tamże.
25	 R. Zgłobicki, Obozy..., s. 16.
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Szacuje się, że przez obóz przeszło ok. 100–120 tysięcy jeńców różnej na­
rodowości. Dysponujemy szczegółowymi danymi za okres 28 lutego 1941 r. 
– 1 stycznia 1945 r., które zostały zawarte w powyższej tabeli. 

Jeńcy byli traktowani przez III Rzeszę jako rezerwuar taniej siły roboczej. 
Formowani w oddziały robocze (Kriegsgefangenen-Arbeitskommando; Kgf.­
-Arbeitskommando) liczące od kilku do kilkudziesięciu ludzi, zatrudniani byli 
w różnych sektorach gospodarki – w zakładach przemysłowych, w kopalniach, 
gospodarstwach rolnych, małych prywatnych przedsiębiorstwach, ale także 
w przemyśle zbrojeniowym, co stało w jaskrawej sprzeczności z ratyfikowaną 
przez Niemcy konwencją genewską. Dowódcy jeńców wojennych w  sztabie 
VIII Okręgu Wojskowego podlegali oficerowie wyznaczeni do poszczególnych 
zadań. Jeden z nich odpowiadał za nadzór nad zatrudnieniem jeńców wojen­
nych (Abt. Arbeitseinsatz der Kriegsgefangenen). Na obszarze VIII Okręgu 
Wojskowego funkcjonowały ściśle przestrzegane rejony zatrudnienia (Einsatz­
bereich). Stalag VIII A obejmował południową część Dolnego Śląska26. 

W VIII Okręgu Wojskowym pierwsze oddziały robocze pracujące w sek­
torze rolnym uruchomił właśnie Stalag VIII  A27. Wraz ze wzrostem liczby 
jeńców zarejestrowanych w  Stalagu VIII  A rosła liczba oddziałów robo­
czych28. Już w 1940 r. jeńcy byli ekstensywnie wykorzystywani do pracy na 
terenie wielu powiatów śląskich29. Oddziały robocze zlokalizowane były czę­
sto w dużej odległości od obozu. Przykładem oddział roboczy w Szklarskiej 
Porębie, złożony z radzieckich jeńców wojennych, którzy pracowali w tamtej­
szym kamieniołomie30, czy też oddział roboczy pracujący w kamieniołomie 
w Strzelinie31.

Interesującym zjawiskiem jest życie kulturalne jeńców w obozie. W Sta­
lagu VIII  A działały zespoły muzyczne, amatorski teatr, biblioteka, orkie­
stry (dwie belgijskie i  jedna francuska), rozwinęła się też działalność samo­
kształceniowa i różnego rodzaju aktywność artystyczna. Ze Stalagiem VIII A 

26	 Stanisław Senft, Jeńcy wojenni i robotnicy przymusowi zatrudnieni w rolnictwie śląskim 
1939–1945, Opole 1978, s. 39.

27	 Tamże, s. 66.
28	 Zob. Tabela.
29	 Oddziałowa Komisja Ścigania Zbrodni przeciwko Narodowi Polskiemu we Wrocławiu, 

Ds. 48/67. Kommandant Stalag VIII A, Aufstellung der Arbeitsvorhaben der öffentlichen Hand 
gem. Verfügung WKK VIII Abt. I b Kgf. V. 10.19.40 [sic!], [X 1940]. Jeńcy zatrudnieni byli przy 
regulacji rzek, przy robotach drogowych, likwidacji nieużytków.

30	 Archiwum Instytutu Pamięci Narodowej Głównej Komisji Ścigania Zbrodni Przeci­
wko Narodowi Polskiemu [dalej: AIPN GK], 165/297, k. 3. Telefonogram z KP MO w Jeleniej 
Górze do KW MO, Wydział Służby Kryminalnej we Wrocławiu, [14 V 1963 r.]. Na temat innych 
oddziałów roboczych Stalagu VIII A zob. Wiesław Marczyk, Jeńcy radzieccy w niewoli Wehr-
machtu na ziemiach polskich w latach 1941–1945, Opole 1987, s. 73–99.

31	 W. Marczyk, Jeńcy..., s. 92.
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nierozerwalnie wiąże się nazwisko Oliviera Messiaena, francuskiego jeńca 
wojennego nr 33533, kompozytora, który podczas kilkumiesięcznego pobytu 
w obozie, dzięki sprzyjającym. okolicznościom, stworzył tu jeden ze swoich 
najsłynniejszych utworów – Kwartet na koniec czasu32.

Kultura, sztuka i sport w obozie były dla jeńców formą ucieczki od mono­
tonii obozowego życia33. Istotną formą oporu była przestrzeń religijna. Trze­
ba w tym miejscu zaznaczyć, że z tych aktywności wyłączeni byli całkowicie 
jeńcy radzieccy. 

W obozie znajdowała się kaplica używana na co dzień jako biblioteka. Ak­
tywna była również działalność konspiracyjna (nasłuch radiowy, pogadanki 
polityczne). Niekiedy formą oporu był sabotaż w pracy bądź też symulowanie 
choroby. Inną formą walki były organizowane ucieczki. Uciekali przeważnie 
jeńcy pracujący w oddziałach roboczych, głównie jeńcy radzieccy34.

 Bolączką jeńców za drutami obozów było niewystarczające wyżywienie. 
Jak zeznał Czesław Cieśliński, kapral 1 Pułku Strzelców Konnych: „nie bito 
nas, tylko cierpieliśmy głód”35. Także opieka medyczna była niewystarczająca 
– brakowało lekarstw i należytego wyposażenia. Sytuację poprawiała obec­
ność wśród jeńców wojennych lekarzy, których Niemcy zaangażowali do pra­
cy medyczno-sanitarnej i którzy pozostawali pod ich nadzorem. Infrastruk­
tura medyczna była niedostosowana do skali, w  jakiej funkcjonował obóz, 
w przypadku epidemii lazaret był stale przepełniony36. 

Powszechnym zjawiskiem w  obozach jenieckich była przemoc. Tadeusz 
Białkowski, żołnierz 68 pp z  kampanii wrześniowej 1939  r., który trafił do 
Stalagu VIII A w marcu 1940 r., w swoim zeznaniu powiedział m.in., że na 
terenie obozu jeńcy byli bici gumowymi pałkami, które były na wyposażeniu 
wartowników37. 

32	 Jerzy Stankiewicz, Olivier Messiaen. Człowiek i artysta w Stalagu VIII A w Görlitz. Prze-
wodnik biograficzny na otwarcie Europejskiego Centrum Edukacyjno-Kulturalnego Zgorzelec– 
Görlitz Meetingpoint Music Messiaen, Zgorzelec 2014. Zob. też Jerzy Stankiewicz, Powstanie 
Kwartetu na koniec Czasu w Stalagu VIII A Görlitz (1940/1941). Olivier Messiaen w kręgu pol-
skiej inteligencji i artystów, „Łambinowicki Rocznik Muzealny: jeńcy wojenni w latach II wojny 
światowej” 2010, nr 33, s. 105–121; Rebecca Rischin, For the End of Time. The Story of the Mes-
siaen Quartet, New York 2003.

33	 R. Rischin, For the End..., s. 33. Na temat życia codziennego jeńców zob. również Han­
nelore Lauerwald, In fremdem Land. Kriegsgefangene im Stalag VIII A Görlitz. Tatsachen, Briefe, 
Dokumente, Görlitz 1997; Hannelore Lauerwald, Primum vivere. Zuerst Leben. Wie Gefangene 
das Stalag VIII A Görlitz erlebten, Bautzen 2008.

34	 R. Zgłobicki, Obozy..., s. 31.
35	 AIPN GK, 165/274, t. 1, k. 266–267.
36	 R. Zgłobicki, Obozy..., s. 22–25.
37	 AIPN GK, 165/274, t. 1, k. 37, Protokół przesłuchania Tadeusza Białkowskiego, Żagań, 

7 X 1960 r.
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Polityka III Rzeszy w stosunku do polskich jeńców wojennych nie odpo­
wiadała zobowiązaniom wynikającym z konwencji genewskiej. Nazistowska 
machina ideologiczna została uruchomiona w celu maksymalnego wykorzy­
stania Polaków wziętych do niewoli po przegranej kampanii 1939  r. Mini­
sterstwo Spraw Zagranicznych III Rzeszy głosiło tezę, że w  wyniku zajęcia 
terytorium Polski przez Niemcy i Rosję sowiecką państwo polskie przestało 
istnieć, nie może więc być podmiotem prawa międzynarodowego, ignorując 
polski rząd na emigracji, początkowo we Francji, a po agresji niemieckiej na 
Francję – w Londynie. W listopadzie 1939 r. rząd niemiecki wycofał zgodę na 
działalność Szwecji, która miała od 1 września 1939 r. chronić polskie intere­
sy na terenie III Rzeszy38. 

Konsekwencje takiej interpretacji były dla polskich jeńców dramatycz­
ne. Jeńcy podejrzani o rzekome „zbrodnie” na żołnierzach niemieckich czy 
przedstawicielach mniejszości niemieckiej w  Polsce byli rozstrzeliwani bez 
sądu, innych, podejrzewanych o „wrogie zamiary wobec Rzeszy”, najczęściej 
osadzano w  więzieniach; nazistowskie sądy orzekały w  wielu przypadkach 
najwyższy wymiar kary. 

Jeńcy pochodzenia żydowskiego od pierwszej chwili pobytu w niewoli byli 
odseparowani od pozostałych. Również pracowali w  wyodrębnionych gru­
pach roboczych, często narażeni na poniżające traktowanie przez strażników. 
Na początku lutego 1941 r. wywieziono z Görlitz do obozu w Lublinie 1523 
jeńców pochodzenia żydowskiego39. 

Jak już wspomniano, z  jeńcami obchodzono się zależnie od ich narodo­
wości. Przykładowo Włochów traktowano pogardliwie i brutalnie, uważając 
ich za zdrajców. Niemcy traktowali lepiej Belgów, Francuzów, Brytyjczyków 
i Amerykanów, choć z relacji byłych jeńców wiadomo, że nie było to regułą. 

Tragiczny był los jeńców Armii Czerwonej. Liczbę jeńców radzieckich 
wziętych do niewoli szacuje się na 5,7 mln żołnierzy, z czego około 3,3 mln 
nie przeżyło obozów jenieckich. Jeńcy ci w wyniku decyzji Stalina o niepod­
pisaniu konwencji genewskiej z 1929 r. byli traktowani z wyjątkowym okru­
cieństwem. Otrzymywali racje żywnościowe poniżej niezbędnego do przeży­
cia minimum, nie byli objęci pomocą medyczną, stłoczeni w przepełnionych 
barakach bez ogrzewania kierowani byli do szczególnie wyczerpujących prac, 
jak np. w  kamieniołomach czy kopalniach uranu. W  niektórych obozach 
wegetowali pod gołym niebem. Przeprowadzano też planowe egzekucje, roz­
strzeliwując oficerów politycznych.

38	 Na mocy porozumienia zawartego przez rząd polski ze Szwecją przed wybuchem 
II  wojny światowej. Zob. Szymon Datner, Zbrodnie Wehrmachtu na jeńcach wojennych armii 
regularnych w II wojnie światowej, Warszawa 1961, s. 18, 39.

39	 R. Zgłobicki, Liczebność i struktura narodowościowa jeńców Stalagu VIII A w Zgorzelcu, 
„Rocznik Jeleniogórski” 1979, t. 17, s. 86.
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Także w Stalagu VIII A byli oni grupą najgorzej traktowaną. Byli odizolo­
wani od reszty jeńców, a jakikolwiek kontakt z nimi był surowo zabroniony40. 
Jeńców dziesiątkował również brak elementarnych warunków sanitarnych, 
choroby, głód i nieludzkie traktowanie przez niemieckich wartowników. Z re­
lacji Tadeusza Cieśniaka: „Ponad połowa jeńców radzieckich nie była zdolna 
do pracy z powodu wycieńczenia głodem i pracą, a  także z braku odzieży. 
Prawie każdej nocy przekradali się do piwnic w poszukiwaniu zgniłych ziem­
niaków, gdzie większość z nich przez strażników była zastrzelona. Los jeńców 
radzieckich musiał być bardzo ciężki, sądząc po ilości trupów wywożonych 
codziennie. Wozy były obsługiwane przez Rosjan, od których dowiedzieliśmy 
się, że zwłoki wrzucano do dołów i przysypywano wapnem”41. 

Z jednej strony dążono do maksymalnej eksploatacji siły roboczej jeń­
ców, z drugiej – rozwinięto szeroką kampanię werbunkową (zróżnicowaną 
w zależności od narodowości), by część z nich pozyskać do różnego rodzaju 
wschodnich formacji wojskowych (Osttruppen) formowanych przez Wehr­
macht. Szacuje się, że w Stalagu VIII A straciło życie ok. 10–12 tysięcy jeń­
ców radzieckich42. 

Jeńcy radzieccy nie byli jedyną grupą, wobec której prowadzono kampanię 
propagandową nastawioną na pozyskanie ich do „krucjaty antybolszewickiej”. 
Zabiegi takie stosowano również wobec Francuzów i Belgów, zachęcając ich 
do wstępowania do różnego rodzaju kolaboracyjnych formacji wojskowych. 
Działania takie obliczone były na tworzenie się podziałów w obrębie każdej 
grupy narodowościowej i  osłabianie jej spoistości. Podobnie postępowano 
w stosunku do internowanych w obozie Włochów. 

Sprawa zbrodni popełnionych w Stalagu VIII A wymaga ponownego prze­
badania i ustalenia skali zjawiska. Jednym z ogniw aparatu represji był barak 
karny, znajdujący się na terenie obozu, w którym umieszczano jeńców, którzy 
oczekiwali w nim na wymiar kary43. Był rodzajem wewnętrznego obozowego 
więzienia. Oprócz tego w obozie funkcjonowała karna kompania, w której 
oprócz ciężkiej pracy, maltretowano i bito jeńców44. 

Od stycznia 1945 r. trwała stopniowa ewakuacja obozu. Jeńców zdołano 
jeszcze wykorzystać przy budowie polowych fortyfikacji przygotowywanych 
przed spodziewanym nadejściem frontu45. Kolumny jeńców wojennych kiero­
wano pieszo w kierunku zachodnim na obszar IX i XIII Okręgu Wojskowego. 

40	 R. Zgłobicki, Obozy..., s. 81.
41	 Tamże, s. 82.
42	 Tamże, s. 84.
43	 S. Senft, Jeńcy wojenni i robotnicy..., s. 162; R. Zgłobicki, Obozy..., s. 26.
44	 R. Zgłobicki, Obozy..., s. 26.
45	 Tamże, s. 53–54.
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Marsz odbywał się w trudnych warunkach zimowych, a długie kolumny 
jenieckie narażone były na ataki lotnictwa. 

Nie ewakuowano jednak wszystkich jeńców – na miejscu pozostawiono 
chorych i niezdolnych do marszu. Interesującym epizodem jest sprawa polskich 
jeńców ze szpitala gruźliczego w Tangerhütte, których skierowano do Görlitz 
w kwietniu 1945 r. w kierunku odwrotnym niż przebiegała ewakuacja46. 

Historia Stalagu VIII A, który był najdłużej funkcjonującym obozem je­
nieckim w VIII Okręgu Wojskowym, kończy się w maju 1945 r. 8 maja 1945 r. 
na terenie byłego już obozu pojawiają się pierwsze patrole Armii Czerwonej47. 

Jeńców zmarłych w obozie w Görlitz chowano w kilku miejscach. Ofiary 
epidemii dyzenterii, która miała miejsce w Dulagu VIII A, grzebano prawdo­
podobnie w masowej mogile w pobliskim lesie. Zmarłych jeńców ze Stalagu 
VIII A miano chować po zachodniej stronie nieczynnego wyrobiska piasku 
i gliny. Po wschodniej stronie wyrobiska znajdowała się masowa mogiła jeń­
ców radzieckich. Pochówki jeńców odbywały się również na cmentarzu para­
fii rzymskokatolickiej w Pieńsku (niem. Penzig) oraz na cmentarzu ewange­
lickim w Görlitz. Część grobów została w okresie powojennym ekshumowana 
(m.in. dotyczyło to jeńców z Europy Zachodniej), część zaś wciąż znajduje się 
w pierwotnych miejscach i nie jest w żaden sposób oznaczona. Teren stalagu 
został po 1945 r. zajęty przez polskie jednostki wojskowe i nie był objęty ba­
daniami archeologicznymi ani żadnymi innymi. 

Tematyka jeniecka była bardzo mocno wykorzystywana propagandowo 
w okresie Polski Ludowej jako element kampanii antyniemieckiej wymierzo­
nej w Republikę Federalną Niemiec. Na temat losów jeńców w niemieckiej 
niewoli opublikowano wiele książek i niezliczoną ilość artykułów prasowych. 

Staraniem byłych jeńców belgijskich i francuskich w roku 1976 wzniesio­
no na terenie stalagu obelisk upamiętniający to miejsce.

 Corocznie, do końca lat 80., pod pomnikiem odbywały się okolicznościo­
we obchody, w których brało udział wojsko, miejscowe władze oraz komba­
tanci – byli jeńcy Stalagu. 

W środowisku polskim Zgorzelca sprawa stalagu i pamięci o nim przez 
wiele lat nie odgrywała istotnej roli. Jedną z pierwszych osób, które po dłu­
gim okresie zapomnienia zaczęły przywracać pamięć o stalagu i jego jeńcach, 
był miejscowy nauczyciel historii Roman Zgłobicki. Swoje badania opubli­
kował w książce Obozy i cmentarze wojenne w Zgorzelcu, wydanej w 1995 r. 
Z jego inicjatywy powstała w ówczesnym Technikum Energetycznym i Gór­
niczym Izba Pamięci, która istnieje do dnia dzisiejszego48. 

46	 Tamże, s. 55.
47	 Tamże, s. 55–56.
48	 W 2020 r., na podstawie umowy między dyrekcją szkoły a Fundacją Pamięć, Edukacja, 

Kultura, eksponaty zostały przeniesione do Europejskiego Centrum Pamięć, Edukacja, Kultura.



Historia Stalagu VIIIA (1939–1945) 23

W minionych latach nie powstała jednak ani w Görlitz, ani w Zgorzelcu 
żadna placówka muzealna związana ze Stalagiem VIII A. Placówki tego typu 
powstały w innych miejscowościach, gdzie w czasie wojny istniały obozy je­
nieckie w VIII Okręgu Wojskowym. W Żaganiu (Stalag VIII C Sagan i Stalag 
Luft 3) w 1971 r. uruchomiono Muzeum Martyrologii Alianckich Jeńców Wo­
jennych (od 2009 r. Muzeum Obozów Jenieckich)49. W Łambinowicach-Opo­
lu ustanowiono w 1965 r. Centralne Muzeum Jeńców Wojennych (w czasie 
wojny w Lamsdorfie funkcjonował Stalag VIII B i Stalag 344 Lamsdorf)50. Po 
1990 r. w kręgach oficjalnych zapadło milczenie na temat Stalagu VIII A (jak 
i innych podobnych miejsc pamięci na mapie naszego kraju). Być może była 
to reakcja na prowadzoną poprzednio agresywną propagandę. Dziś za spra­
wą Europejskiego Centrum Pamięć, Edukacja, Kultura pojawia się ogromna 
szansa, że to się zmieni.

Historia Stalagu VIII A wciąż czeka na kompleksowe opracowanie mo­
nograficzne. Problemem, który poważnie utrudnia prowadzenie badań jest 
brak dokumentacji obozowej, prowadzonej przez komendanturę. Zachowały 
się co prawda akta VIII Okręgu Wojskowego, jednak są one szczątkowe i nie 
dotyczą spraw związanych z obozami jenieckimi51. Dokumenty niemieckie są 
rozproszone po wielu zespołach archiwalnych w wielu krajach52. Szczególnym 
miejscem, w którym znajduje się wiele interesujących dokumentów, jest Ar­
chiwum Instytutu Pamięci Narodowej – Komisji Ścigania Zbrodni przeciwko 
Narodowi Polskiemu. Pobyt w Stalagu VIII A odnotowało w swoich relacjach 
(opublikowanych i niepublikowanych) wielu jeńców wojennych różnych na­
rodowości. 

49	 http://www.muzeum.zagan.pl/ (dostęp: 28.04.2017 r.).
50	 http://www.cmjw.pl/ (dostęp: 28.04.2017 r.).
51	 Zmikrofilmowane dokumenty niemieckie z  VIII Okręgu Wojskowego znajdują się 

w National Archives and Records Administration w Waszyngtonie, sygn. T-84/357, T-84/384.
52	 Przykładowo są to: Archiwum Akt Nowych, Archiwum Państwowe we Wrocławiu, 

Centralne Muzeum Jeńców Wojennych w Łambinowicach–Opolu, Centralne Archiwum Wojs­
kowe, Polski Czerwony Krzyż, Bundesarchiv-Militärarchiv Freiburg, The National Archives, 
Kew, Richmond. 



Kinga Hartmann

Fundacja Pamięć, Edukacja, Kultura

Praca na rzecz Miejsca Pamięci Stalag VIII A

Kiedy człowiek traci pamięć, jest to ciężka choroba, choroba duszy i psychiki.  
Kiedy naród traci pamięć, jest to największe nieszczęście, które zagraża 
przyszłości. [...]

Z mowy Lwa Kopielewa wygłoszonej w Warszawie podczas „Tygodnia 
sumienia” 9 kwietnia 1992 r.

I.	 Wprowadzenie – historia Stalagu VIII A

Problematyka jeńców wojennych wobec Zagłady i  innych straszliwych 
cierpień i tragedii związanych z II wojną światową pozostaje na ogół na dru­
gim planie. A przecież, dotycząc milionów istnień ludzkich i ich rodzin, jest 
ważną częścią naszej najnowszej historii i pamięci o II wojnie światowej. 

Obozy jenieckie były zarówno miejscem niesłychanych zbrodni wojen­
nych dokonywanych na jeńcach, jak również świadkiem budujących przy­
kładów solidarności ludzi pozostających w  długiej izolacji. Dostarczają też 
dowodów na rolę sztuki w życiu człowieka, mimo skrajnie niesprzyjających 
warunków.

W przygotowaniach do wojny III Rzeszy organizacja obozów jenieckich 
zajmowała ważne miejsce. Już w 1938 r. tworzono urzędy i placówki odpo­
wiedzialne za infrastrukturę, transport, prace koordynacyjne i  administra­
cyjne. Jeńcy wojenni mieli zapełnić lukę, jaka powstała po mobilizacji setek 
tysięcy mężczyzn we wszystkich gałęziach gospodarki. Nie cofano się przed 
pogwałceniem przepisów konwencji genewskiej, która zabraniała zatrudnia­
nia jeńców wojennych w przemyśle zbrojeniowym i transporcie broni. 

Jeszcze przed 1 września 1939 r. nazistowskie władze Niemiec rozpoczęły 
tworzenie obozów przeznaczonych dla jeńców wojennych. Planowano obozy 
dla oficerów (oflagi), dla szeregowców i podoficerów (stalagi), powstawały też 
obozy przejściowe (dulagi). 

Stalag VIII A Görlitz-Moys (dzisiaj Zgorzelec-Ujazd) był jednym z 1000 
obozów jenieckich powstałych na obszarze Niemiec i okupowanych przez nie 
terytoriach. Został on utworzony jako obóz przejściowy w Görlitz 26 sierp­
nia 1939 r. i podlegał VIII Okręgowi Wojskowemu z siedzibą w Breslau (dziś 
Wrocław). 
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Do tego obozu już 8 września 1939 r. trafił pierwszy transport jeńców – 
8000 żołnierzy Wojska Polskiego. Liczba jeńców stopniowo zwiększała się 
i  pod koniec października zarejestrowano w  stalagu ponad 10  tysięcy jeń­
ców – obywateli polskich, wśród nich również innej niż polska narodowości 
(ukraińskiej, białoruskiej, litewskiej i żydowskiej). 

Większość jeńców bezpośrednio po rejestracji przenoszono do tzw. ko­
mand pracy poza obozem. Pozostałych umieszczono w ogromnych płócien­
nych namiotach, po 300 osób w każdym, w których musieli przetrwać desz­
czową jesień i pierwsze mroźne miesiące zimy. 

Właściwy Stalag VIII A, choć funkcjonował formalnie od września 1939 r., 
był dopiero wznoszony rękami polskich jeńców wojennych. 

Podczas II wojny światowej, do 8 maja 1945  r., kiedy obóz wyzwolono 
i  zlikwidowano, przeszło przez niego około 120 tysięcy jeńców wojennych 
różnych narodowości, m.in. Polacy, Francuzi, Belgowie, Serbowie, Słowacy, 
Jugosłowianie, obywatele Związku Radzieckiego, Włosi, Amerykanie oraz 
żołnierze Brytyjskich Sił Zbrojnych. 

Źródła szacują liczbę ofiar na 10–12 tysięcy jeńców radzieckich oraz na 
500 jeńców włoskich.

Według zachowanych źródeł w stalagu zmarło 199 Francuzów, 68 Belgów, 
6 Amerykanów, 28 Jugosłowian i 45 Polaków. Ta ostatnia liczba nie uwzględ­
nia ofiar panującej w obozie przejściowym dyzenterii.

Wśród jeńców francuskich znalazł się m.in. wzięty do niewoli w 1940 r. 
Olivier Messiaen, wybitny kompozytor francuski XX  w. Dzięki szczęśliwe­
mu zbiegowi okoliczności, a  także pomocy m.in. Polaka, Zdzisława Nar­
dellego mógł pracować nad nowym utworem. 15 stycznia 1941 r., w baraku 
27B, w obecności około 400 jeńców i strażników miało miejsce prawykona­
nie Kwartetu na koniec czasu, skomponowanego przez Messiaena w stalagu. 
Kompozycja ta jest dzisiaj jednym z najczęściej wykonywanych utworów mu­
zyki kameralnej XX w. przez najsłynniejszych muzyków świata.

Pamięć o tym wybitnym kompozytorze przyczyniła się do powstania po 
stronie saksońskiej w  Görlitz, w  roku 2006, stowarzyszenia Meetingpoint 
Music Messiaen. O roli i  znaczeniu powołania tego stowarzyszenia dla po­
wstania i egzystencji Centrum będzie mowa poniżej.

Mówiąc o Stalagu VIII A, nie można pominąć niemieckiego kapłana, pro­
boszcza kościoła pod wezwaniem św. Bonifacego (obecnie na terenie Zgo­
rzelca), księdza Franza Scholza. Kapłan ten, wykorzystując znajomość języka 
polskiego (studiował przed wojną m.in. w Krakowie i w Lublinie), sprawował 
opiekę duchową m.in. nad jeńcami Stalagu VIII A, a także nad polskimi ro­
botnikami przymusowymi. 

Powojenna historia tego szczególnego miejsca jest skromna. Pamięć o sta­
lagu nie była pielęgnowana ani przez stronę polską ani stronę niemiecką. 
W latach 60. założono niewielki cmentarz żołnierzy Armii Czerwonej. Wśród 
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nich było niewątpliwie wielu Polaków z terenów zachodniej Ukrainy lub Bia­
łorusi, wcielonych po 17 września 1939 r. do Związku Radzieckiego.

Na dużym głazie znajdują się dwie tablice; napis w  języku polskim na 
pierwszej z nich brzmi: „Cześć i chwała jeńcom radzieckim Stalagu VIII A 
zmarłym w latach 1942–1945”. Tę tablicę ufundowały władze polskie w 1964 r. 
Na drugiej, umieszczonej w 1965 r. przez byłych jeńców francuskich, napisa­
no w języku polskim i francuskim: „Jeńcom Stalagu ku czci – swoim kolegom 
wszystkich narodów umarłym w niewoli. Sierpień 1965”.

Na początku lat 70. francuskie Stowarzyszenie Byłych Jeńców Oflagów 
i Stalagów VIII Okręgu Wojskowego wystąpiło z inicjatywą budowy pomni­
ka upamiętniającego jeniecką niedolę i rozpoczęło zbiórkę pieniędzy wśród 
kombatantów francuskich i  belgijskich. Pomnik stanął w  miejscu, gdzie 
mieściła się komendantura stalagu. Odsłonięcie nastąpiło 22 lipca 1976  r., 
a w 1994 r., dzięki staraniom kombatantów francuskich, dodano tablicę w ję­
zyku polskim i francuskim o treści „Stalag VIII A, 1939–1945. Przez ten obóz 
przeszły, w nim żyły i cierpiały dziesiątki tysięcy jeńców wojny”.

Nie do przecenienia dla podtrzymania pamięci o byłym obozie jenieckim 
Stalag VIII  A jest praca i  zaangażowanie miejscowego nauczyciela historii 
Romana Zgłobickiego (1937–2010). Jego poszukiwania, starania i gromadze­
nie materiałów umożliwiły mu zorganizowanie w zgorzeleckim Technikum 
Górniczym i  Energetycznym w  pierwszej połowie lat 70. Izby Pamięci po­
święconej Stalagowi VIII A. Roman Zgłobicki jest też autorem kilku publi­
kacji o tematyce związanej z obecnością jeńców wojennych na tym terenie, 
w tym tak fundamentalnej pozycji jak Obozy i cmentarze wojenne w Zgorzel-
cu, która ukazała się w 1995 r. i do dzisiaj stanowi główne źródło informacji 
o jeńcach III Rzeszy w dawnym Görlitz-Ost.

Historia obozu stanowi znakomitą ilustrację szerszych zjawisk dotyczą­
cych relacji międzyludzkich, złożonych losów indywidualnych dotkniętych 
tragedią wojny i dyktatury, roli sztuki i kultury, religii i wiary w przyszłość, 
stosunku społeczeństw do pamięci i jej kultywowania. 

W roku 2006, z inicjatywy Albrechta Goetzego, niemieckiego reżysera te­
atralnego i miłośnika muzyki, powstało w Görlitz stowarzyszenie Meeting­
point Music Messiaen e.V. Albrecht Goetze, zafascynowany muzyką Oliviera 
Messiaena, postanowił wydobyć z niepamięci obydwu społeczeństw zarówno 
postać wybitnego kompozytora, jak i  wskrzesić pamięć o  samym miejscu. 
„Muzyka dodaje skrzydeł” – to hasło leżące u podstaw pracy stowarzysze­
nia: muzyka powoduje, że ludzie stają się wolni, samodzielni i  odporni na 
przeciwności. I  jeszcze: muzyka jest tak uniwersalna, że potrafi łączyć ludzi 
z  różnych kręgów społecznych, politycznych i  kulturalnych, a  tym samym 
przekraczać granice, a nawet je znosić. 

Powołanie do życia tego stowarzyszenia wpłynęło radykalnie także na 
wzrost zainteresowania historią stalagu i losami jeńców. 
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15 stycznia 2008 r., w 67. rocznicę jego prawykonania, na terenie stala­
gu, w nieogrzewanym namiocie wojskowym w mistycznej wręcz atmosferze, 
rozległy się dźwięki Kwartetu na koniec czasu Oliviera Messiaena. Koncert 
spotkał się z dużym zainteresowaniem społecznym i zgromadził około 350 
słuchaczy z obydwu stron Nysy. To był początek corocznych koncertów przy­
pominających tamto wydarzenie.

Od momentu utworzenia Meetingpoint Music Messiaen e.V. stowarzysze­
nie to działa w wymiarze transgranicznym na rzecz pamięci o byłym obozie, 
edukacji historycznej oraz w zakresie muzyki i sztuki, stając się trwałym ele­
mentem współpracy transgranicznej między Görlitz a Zgorzelcem, tym sa­
mym między Dolnym Śląskiem i Saksonią. 

II.	 Fundacja Pamięć, Edukacja Kultura i Europejskie Centrum 
w Zgorzelcu

Powołanie w Görlitz do życia stowarzyszenia Meetingpoint Music Mes­
siaen e.V. zaowocowało podjęciem rozmów przedstawicieli stowarzyszenia 
i  starostwa w  Görlitz z  przedstawicielami samorządów zgorzeleckich, tzn. 
z Gminą Miejską i Wiejską Zgorzelca oraz Starostwem Zgorzeleckim, na te­
mat wybudowania na terenie byłego stalagu obiektu upamiętniającego istnie­
nie obozu, a także stwarzającego możliwości współpracy i działań służących 
integracji regionalnej społeczeństw obydwu miast i regionu. W wyniku tych 
pertraktacji zapadła decyzja, aby na terenie byłego stalagu wybudować obiekt 
stanowiący symbol zarówno tragicznej przeszłości, jak i wspólnej przyszło­
ści. Planowane Centrum miało się stać miejscem upamiętnienia i  spotkań; 
miejscem, w którym pamięć o trudnym historycznym dziedzictwie i drama­
tycznej przeszłości splata się z nowoczesnymi formami wymiany kulturalnej 
społeczności żyjących u zbiegu trzech granic i działaniami edukacyjnymi wy­
biegającymi w przyszłość w zjednoczonej Europie.

Po wielu spotkaniach, naradach i próbach nakreślenia zakresu zadań do 
realizacji przyszłej inwestycji wybrano istniejącą od 2002 r. Fundację Cen­
trum Wspierania Przedsiębiorczości (aktualna nazwa: Fundacja Pamięć, 
Edukacja, Kultura) jako organizację pozarządową, sprawną i posiadającą już 
doświadczenie w realizacji projektów unijnych. Fundacja zgodziła się podjąć 
działania dotyczące możliwości pozyskania środków finansowych, opracowa­
nia wniosku projektowego i przeprowadzenia projektu.

Wniosek, opracowany przez stronę polską przy współpracy ze stowarzy­
szeniem Meetingpoint Music Messiaen e.V., uzyskał w  roku 2009 dofinan­
sowanie ze środków unijnego programu EWT Saksonia–Polska 2007–2013. 
W grudniu 2011 r. Fundacja przyjęła (w formie aktu notarialnego) od Gmi­
ny Zgorzelec darowiznę nieruchomości niezabudowanej, stanowiącej działki 
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gruntu o łącznej powierzchni 7,2909 ha z przeznaczeniem pod budowę cen­
trum edukacyjno-kulturalnego. Po wielu korektach planu do budowy przy­
stąpiono w  styczniu 2014  r. Konieczny wkład własny zapewniły jednostki 
samorządowe Zgorzelca. 

Partnerami niemieckimi projektu było stowarzyszenie Meetingpoint Mu­
sic Messiaen e.V. oraz Starostwo Görlitz. Już w  styczniu następnego roku 
obiekt, Europejskie Centrum Edukacyjno-Kulturalne (pierwotna nazwa Eu­
ropejskiego Centrum Pamięć, Edukacja. Kultura wynikająca z projektu), zo­
stał oficjalnie oddany do użytku. 

W roku 2016 Rada Fundacji, po wnikliwej analizie opracowała dalsze 
strategiczne cele działania Fundacji. Statut Fundacji poddano korekcie, pre­
cyzując cele i zakres działań, oraz zdecydowano się na zmianę nazwy, która 
jednoznacznie określa jej zadania. Od roku 2017 Fundacja nosi nazwę „Fun­
dacja Pamięć, Edukacja, Kultura”. Fundacja jest właścicielem i zarządza Euro­
pejskim Centrum Pamięć, Edukacja, Kultura.

Otwarte w styczniu 2015 r. Europejskie Centrum Pamięć, Edukacja, Kul­
tura stało się wyjątkowym miejscem, zwróconym zarówno w stronę pamięci 
o okrutnym czasie wojny, jak i w przyszłość młodych, europejskich pokoleń.

W Centrum znajduje się wystawa, opracowana przez Meetingpoint Music 
Messiaen, która będzie rozbudowywana w miarę pozyskiwania kolejnych in­
formacji i eksponatów.

Centrum na przestrzeni lat stało się miejscem realizacji wielu działań zbli­
żających obydwa społeczeństwa, w szczególności młodzież. Zorganizowano 
wiele koncertów, przeprowadzono liczne seminaria, międzynarodowe projek­
ty, warsztaty i inne imprezy wydarzenia dla młodszych i starszych. Centrum 
jest też miejscem, w którym każdego roku w połowie stycznia rozlegają się 
dźwięki Kwartetu ma koniec czasu Oliviera Messiaena na pamiątkę prawyko­
nania w Stalagu VIII A tego utworu 15 stycznia 1941 r. Od 2017 r. uroczyste 
przypomnienie o  tym pierwszym wykonaniu zamieniło się w  kilkudniowy 
ciąg wydarzeń poświęconych muzyce, ale też przeszłości oraz trudnej historii 
tego szczególnego miejsca i nosi nazwę „Dni Messiaena”.

W okresie od stycznia 2015 do października 2022 r. Centrum odwiedziło 
kilka tysięcy gości – słuchacze koncertów, uczestnicy seminariów, konferen­
cji i  spotkań warsztatowych czy też rodziny byłych jeńców przybywających 
nawet z tak odległych krajów jak Nowa Zelandia, a także turyści zwiedzający 
region pogranicza.

Wszystkie spotkania i wydarzenia mogły zostać przeprowadzone dzięki 
ścisłej współpracy polskich i niemieckich partnerów oraz merytorycznemu 
i logistycznemu wsparciu ze strony niemieckich pracowników i członków sto­
warzyszenia Meetingpoint Music Messiaen. 

W 2022 r. członkowie i władze stowarzyszenia Meetingpoint Music Messi­
aen  e.V., kładąc w  swej działalności większy nacisk na sprawy edukacji 
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i kultywowania pamięci historycznej, zmienili nazwę stowarzyszenia na Meeting­
point Memory Messiaen, Verein für Erinnerung, Bildung und Kultur.

Wysiłek i  zaangażowanie włożone w  pracę w  Miejscu Pamięci Stalag 
VIII A przez Fundację i niemieckie stowarzyszenie mają wpływ na procesy 
integracyjne społeczeństw europejskich, czego niezbitym dowodem są liczne 
listy z podziękowaniami. 

Jednakże dla zapewnienia stabilnego, zgodnego ze strategią regionalną 
rozwoju społeczeństwa konieczne są systematyczne działania na rzecz kształ­
towania świadomości regionalnej i wynikających z niej obowiązków obywa­
telskich. W  regionie, zagrożonym niekorzystnymi procesami demograficz­
nymi, związanymi m.in. z  odpływem młodych ludzi, należy podejmować 
zdecydowane działania na rzecz związania emocjonalnego jego mieszkańców, 
a przede wszystkim młodzieży, z ich miejscem zamieszkania. Celem Funda­
cji i działania Centrum, obok przedsięwzięć edukacyjno-kulturalnych uświa­
damiających atrakcyjność regionu pod względem dziedzictwa kulturowego 
i historycznego, jest kultywowanie w społeczeństwach europejskich, przede 
wszystkim w polskim i niemieckim, jak również poza nimi, pamięci o byłym 
niemieckim obozie jenieckim Stalag VIII A Görlitz. Poprzez pracę nad pie­
lęgnowaniem pamięci o tym miejscu dążyć się będzie do działania na rzecz 
upowszechniania i  poszanowania historii regionu, a  także ostrzegać przed 
zagrożeniami wynikającymi z nasilającego się w Europie rozwoju ruchów na­
cjonalistycznych. W tym celu podejmowane są wysiłki na rzecz zbudowania 
trwałej, przystosowanej do potrzeb struktury, zarówno personalnej, jak i fi­
nansowej. 

III.	Strategiczne założenia i cele pracy Fundacji na lata 2017–2023. 
Europejski Park Pamięci 

Analiza zamierzeń i możliwości, przeszłych jak i przyszłych działań Fun­
dacji skłoniła nowy Zarząd do wytyczenia strategicznych celów, które byłyby 
zgodne z charakterem tego miejsca i jego rolą w regionie.

Nadrzędnym celem wyznaczonym w powstałej w latach 2016/2017 kon­
cepcji jest zachowanie pamięci o byłym Stalagu VIII A i jego jeńcach. 

Wszystkie działania Fundacji oraz stowarzyszenia Meetingpoint Memory 
Messiaen, prowadzone zgodnie z opracowaną koncepcją, mają jeden cel stra­
tegiczny: stworzenie na części terenu byłego Stalagu VIII  A Europejskiego 
Parku Pamięci. 

Idea ta obejmuje różnego rodzaju działania prowadzone w wielu obsza­
rach tematycznych oraz zachowanie pozostałości infrastruktury obozowej, 
wzbogaconych o  elementy informacyjno-edukacyjne. Obecnie central­
nym punktem tej szeroko pojętej infrastruktury przestrzennej jest budynek 
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Europejskiego Centrum Pamięć, Edukacja, Kultura oraz ścieżki edukacyjne 
położone na części terenu byłego obozu.

Decyzja utworzenia tak całościowego przedsięwzięcia wymagała sprecyzo­
wania szczegółowych celów i zaplanowania działań związanych z ich osiągnię­
ciem oraz poszukiwania możliwości finansowania poszczególnych działań.

Opracowany został merytoryczny podział tematyczny. Oparty jest on na 
trzech głównych filarach:
– 	 Przeszłość dla przyszłości
– 	 Europa i my – Edukacja obywatelska
– 	 Kultura i sztuka jako wyraz pamięci

Założono, że działania w przedstawionej strukturze i wynikających z niej 
blokach tematycznych prowadzone będą w  miarę możliwości finansowych 
i personalnych równolegle, będą uzupełniały się wzajemnie, tworząc spójną 
merytorycznie całość. 

Celem głównym wszystkich działań – co należy podkreślić – jest utrwala­
nie w regionie pamięci o Stalagu VIII A Görlitz. 

Głównym partnerem dla Fundacji w planowaniu i  realizacji ww. przed­
sięwzięć było i  jest stowarzyszenie Meetingpoint Memory Messiaen e.V. 
w Görlitz.
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IV.	 Projekty i przedsięwzięcia

Realizacja działań w profilu „Przeszłość dla przyszłości” była i jest nadal 
dużym i niezwykle ważnym wyzwaniem dla Fundacji. Istnieją bowiem w tym 
obszarze tematycznym wieloletnie zaniedbania natury merytorycznej, logi­
stycznej i  finansowej. Profil ten powinien ukazywać tragiczny w  wymiarze 
historycznym charakter miejsca – w jego ramach Fundacja podejmuje przede 
wszystkim działania służące otoczeniu tego miejsca należnym szacunkiem, 
jak i stworzeniu mocnych podwalin pod wielokierunkową, archiwalną i edu­
kacyjną działalność.

W latach 2016–2022 Fundacja i  stowarzyszenie Meetingpoint Memo­
ry Messiaen przeprowadziły wiele działań wpisujących się w przedstawione 
schematy i służące realizacji zamierzonych celów.

W tym czasie zorganizowano konferencje międzynarodowe, poświęcone 
tematyce obozów i jeńców wojennych, oraz seminaria dla nauczycieli, histo­
ryków i ekspertów, a także debaty – panele obywatelskie. Zorganizowano też 
cykl warsztatów historycznych dla młodzieży. Opracowano i  wydano pięć 
publikacji. Opracowano i  otwarto pięć wystaw poświęconych tematyce hi­
storycznej. 

Dążąc do utrwalenia pamięci o  osobie zasłużonej dla jeńców wojen­
nych i  polskich robotników przymusowych z  czasów II wojny światowej, 
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ufundowano tablicę poświęconą pamięci ks. Franza Scholza i umieszczono ją 
na ścianie domu w Zgorzelcu, w którym mieszkał do 1946 r.

Drugą tablicą uhonorowano nauczyciela historii w  ówczesnym Techni­
kum Górniczo-Energetycznym, Romana Zgłobickiego, w uznaniu jego zasług 
dla przywrócenia i utrwalania pamięci o Stalagu VIII A. 

Zorganizowano również kilka festiwali muzycznych i filmowych.
Wszystkie podejmowane działania tworzyły merytoryczną całość służącą 

stworzeniu w miejscu pamięci infrastruktury zapewniającej możliwości edu­
kacji i turystyki historycznej w regionie pogranicza, czyli szeroko rozumiane­
go obiektu o charakterze muzealno-turystyczno-edukacyjnym. 

Do najważniejszych niewątpliwie należały działania realizowane w  ra­
mach następujących projektów:
– 	 Projekty Euroregionu Nysa dofinansowane z  programu Europejskiego 

Funduszu Rozwoju Regionalnego oraz ze środków budżetu państwa w ra­
mach Funduszu Małych Projektów INTERREG Polska – Saksonia 2014–
2022:

	 –	 „Bezimienni Bohaterowie – lokalna historia Zgorzelca i Görlitz”
		  Okres realizacji 3 kwietnia 2017 – 30 listopada 2017 oraz 
	 –	 „Małe transgraniczne ojczyzny”
		  Okres realizacji: 3 kwietnia 2017 – 31 marca 2018.

W ramach tych projektów opracowano i wydano m.in. publikację Dwie 
biografie. Jan. B. Gliński i Franz Scholz w języku polskim i niemieckim Zwei 
Leben. Jan. B. Gliński und Franz Scholz, przeprowadzono w roku 2017 mię­
dzynarodową konferencję „Stalag VIII A i europejska pamięć o jeńcach wo­
jennych” oraz zorganizowano warsztaty historyczne dla młodzieży i spotka­
nia ze świadkami historii.

– 	 Dwa projekty pn. „Stalag VIII A – miejsce pamięci o  jeńcach wojen-
nych z okresu II wojny światowej” dofinansowane ze środków Ministra 
Kultury i Dziedzictwa Narodowego pochodzących z Funduszu Promocji 
Kultury w ramach programu pn. „Miejsca pamięci i trwałe upamiętnienia 
w kraju”

	 Okres realizacji projektów: 1 września 2019 – 31 grudnia 2019 i 1 kwietnia  
2021–30 listopada 2021.

W ramach ww. projektów w 2019 r. uporządkowany został skwer, na któ­
rym znajduje się obelisk i  tablica pamiątkowa poświęcona jeńcom Stalagu 
VIII A. 

W 2021 r. uporządkowano cmentarz Jeńców Armii Czerwonej oraz opra­
cowana została wystawa poświęcona pamięci Romana Zgłobickiego, zgorzelec­
kiego nauczyciela historii i autora pierwszej publikacji o Stalagu VIII A oraz 
twórcy i opiekuna Izby Pamięci poświęconej byłemu obozowi jenieckiemu.
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Niezwykle istotna dla prac nad powstaniem infrastruktury Parku Pamię­
ci jest realizacja przez Fundację w programie UE INTERREG Polska–Sakso­
nia 2014–2020 projektu „Poznać i zrozumieć. Pamięć w  imię przyszłości. 
Rozwój sieci edukacyjnych i  społeczeństwa obywatelskiego w polsko-sak-
sońskim regionie przygranicznym”. Realizacja projektu przewidziana jest na 
okres 1.01.2019 – 31.12.2022. Do głównych działań wnioskodawcy, zaplano­
wanych w ww. projekcie, należały m.in. rewitalizacja ścieżek pamięci prowa­
dzących do stacji pamięci, w tym opracowanie i zamontowanie trójjęzycznych 
tablic informacyjnych dotyczących struktury stalagu, życia jeńców w warun­
kach obozowych oraz biografii kilku jeńców, a także zabezpieczenie pozostało­
ści fundamentów obozowych obiektów. Równolegle do działań inwestycyjnych 
prowadzone były także warsztaty edukacyjne dla młodzieży szkolnej ze Zgo­
rzelca i Görlitz, jak też zajęcia w ramach tzw. laboratoriów historyczno-społecz­
nych z młodzieżą w dwóch szkołach zgorzeleckich i jednej w Görlitz. 

W ramach tego projektu zespół archeologów i specjalistów od badań geo­
radarowych przeprowadził nieinwazyjne badania części terenu byłego obozu. 
Wykazały one wiele pozostałości infrastruktury obozowej. 

Ważnym wydarzeniem były konferencje poświęcone tematyce obozów je­
nieckich w okresie II wojny światowej oraz seminaria dla nauczycieli historii. 
Ponadto w  projekcie opracowana została koncepcja utworzenia archiwum 
Stalagu VIII A. W roku 2021 Fundacja rozpoczęła poszukiwanie materiałów 
archiwalnych w Polsce i innych krajach europejskich, w tym w Ukrainie. Po­
zyskane materiały zostały skatalogowane. 

Przedsięwzięcia prowadzone w projekcie „Poznać i zrozumieć” przez Fun­
dację i jej partnera – stowarzyszenie Meetingpoint Memory Messiaen e.V. – 
są elementem strategicznego działania na rzecz utworzenia na obszarze byłe­
go Stalagu VIII A Europejskiego Parku Pamięci i wprowadzenia tego miejsca 
do stałej infrastruktury turystyki fachowej i edukacyjnej w rejonie przygra­
nicznym Dolnego Śląska.

Osiągnięciu ww. celu sprzyja także współpraca w projekcie z takimi part­
nerami jak Förderkreis Görlitzer Synagoge e.V. oraz Internationales Bege­
gnungszentrum St. Marienthal, które znajduje się na terenie zabytkowego 
kompleksu klasztornego na Górnych Łużycach w  Saksonii. W  ten sposób, 
pracując wspólnie m.in. nad historią Stalagu VIII A, Fundacja wzmacnia pa­
mięć o tym miejscu w regionie.

Ważnym strategicznym działaniem w  tym zakresie było przystąpienie 
przez Fundację przy współpracy ze stowarzyszeniem Meetingpoint Memo­
ry Messiaen e.V. do opracowania i rozpoczęcia projektu, którego celem jest 
zainstalowanie na terenie byłego obozu baraku z czasów II wojny światowej. 
Barak, który w czasie trwania II wojny światowej służył jako szpital, został 
formalnie przekazany Fundacji przez organizację AWO Kreisverband Ober­
lausitz e.V. W 2021 r. sfinalizowano przekazanie baraku stronie polskiej.
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Planowana rekonstrukcja baraku obozowego ma na celu przede wszystkim 
powiększenie powierzchni wystawowo-edukacyjnej poświęconej obozowi. 

Obecnie Fundacja i stowarzyszenie Meetingpoint Memory Messiaen e.V. 
pracują nad szczegółowymi planami tego trudnego zadania, jakim jest re­
konstrukcja baraku na terenie byłego stalagu. W celu realizacji tego przed­
sięwzięcia Fundacja i  jej partner będą składać wnioski do instytucji nie­
mieckich i polskich, a  także europejskich, o pomoc w  sfinansowaniu tego 
projektu. 

Duże znaczenie dla regionu pogranicza mają dwa działania, które odby­
wają się co roku i  w  których Fundacja uczestniczy jako partner stowarzy­
szenia MMM. Obydwa przedsięwzięcia mają zasięg międzynarodowy. Są to 
Worcation i Festiwal Dni Messiaena.

Realizując strategiczne cele, Fundacja prowadziła i prowadzi współpracę 
ze szkołami w regionie, organizując tzw. „spotkania historyczne” dla uczniów. 
Mają one różne formy w zależności od wieku uczestników i ich przygotowa­
nia do tematyki związanej z II wojną światową.

Jednocześnie przez cały rok organizowane są fachowe oprowadzania 
w kilku językach po terenie byłego obozu. Nieocenioną pomocą w tym za­
kresie jest zespól Meetingpoint Memory Messiaen e.V.

Bardzo ważne dla pracy Fundacji są kontakty z rodzinami byłych jeńców. 
Odwiedzają oni to miejsce, przybywając nierzadko z odległych kontynentów, 
przekazują pamiątki i udostępniają zdjęcia. Nawiązywane są też kontakty ko­
respondencyjne.

Ważnym wydarzeniem dla Fundacji było podpisanie w  2021  r. porozu­
mienia o współpracy w zakresie badań archeologicznych z ambasadami Fran­
cji i Niemiec w Warszawie. Nawiązane zostały również kontakty z ambasadą 
Belgii.

W wyniku tego porozumienia Fundacja uzyskała środki finansowe, które 
umożliwiły przeprowadzenie nieinwazyjnych badań archeologicznych na te­
renie wyżej wspomnianej części byłego obozu. 

Fundacja dba o zachowanie pamięci o ważnych wydarzeniach związanych 
z  II wojną światową. Każdego roku organizowane są uroczystości z  okazji 
zakończenia II wojny światowej i wyzwolenia obozu. Udział w tych uroczy­
stościach biorą przedstawiciele samorządów, stowarzyszeń, duchowieństwa, 
a także uczniowie i nauczyciele. 

Fundacja przypomina też na swojej stronie www, a także przez okoliczno­
ściowe złożenie wieńców, o rocznicach takich wydarzeń jak wybuch powsta­
nia w getcie warszawskim, wybuch powstania warszawskiego, „noc kryszta­
łowa” w 1938 r. w nazistowskich Niemczech czy wyzwolenie obozu zagłady 
Auschwitz.

W obliczu ogromu i wagi zadań Zarząd i Rada Fundacji doszły do wnio­
sku, że niezbędne jest rozszerzenie zarówno składu Rady Fundacji, jak 
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nawiązanie partnerstwa z  instytucjami zajmującymi się tematyką pamięci 
o II  wojnie światowej, tak w Polsce, jak i poza jej granicami. 

Dodatkowym wnioskiem wynikającym z  doświadczeń pracy Fundacji 
w ciągu ostatnich 6 lat jest konieczność powołania do życia Grupy Programo­
wej jako ciała doradczego w zakresie analiz merytorycznych, planowania prac 
badawczych i stworzenia profesjonalnego archiwum jeńców byłego stalagu.

Fundacja podjęła również starania o  podjęcie współpracy nad historią 
byłego Stalagu VIII A z ośrodkami akademickimi (uniwersytety) oraz insty­
tucjami zajmującymi się realizowaną tematyką (IPN). Niezwykle istotnym 
zadaniem jest podjęcie przez Fundację działań w kierunku nawiązania współ­
pracy z  odpowiednimi instytucjami w  krajach, z  których pochodzili jeńcy 
wojenni.

V. 	Uwagi ogólne

Działalność Fundacji Pamięć, Edukacja, Kultura na rzecz rozwoju świa­
domości regionalnej i obywatelskiej, kultywowania pamięci historycznej oraz 
uświadomienia roli sztuki w procesach społecznych ma charakter wielopłasz­
czyznowy, służąc jednocześnie głównemu celowi, jakim ma być stworzenie na 
terenie byłego Stalagu VIII A Görlitz Europejskiego Parku Pamięci. 

Wymieniony wyżej system skorelowanych działań obejmujących zarów­
no zbliżone do siebie cele, jak i różnorodne grupy docelowe, od młodzieży 
do osób starszych, gwarantuje zacieśnienie międzypokoleniowej więzi spo­
łecznej, która jest niezbędna do wypracowania ważnej dla stabilnego rozwoju 
tożsamości regionalnej mieszkańców po obu stronach granicznej rzeki. 

Jako motto niniejszej koncepcji wybrane zostały słowa Lwa Kopielewa 
z mowy wygłoszonej w Warszawie podczas „Tygodnia sumienia” 9 kwietnia 
1992 r. Mimo upływu 30 lat te słowa są wciąż aktualne. 

Działalność Europejskiego Centrum w Zgorzelcu oparta na współpracy 
Fundacji Pamięć, Edukacja, Kultura i saksońskiego stowarzyszenia Meeting­
point Memory Messiaen jest niezwykle ważnym dowodem na to, że idea 
wspólnoty europejskiej i wynikające z niej zobowiązania, realizowane z po­
mocą i przy życzliwości instytucji decyzyjnych, przyczyniają się do dalszego 
rozwoju stosunków polsko-niemieckich zgodnie z Traktatem między Rzeczą-
pospolitą Polską a Republiką Federalną Niemiec o dobrym sąsiedztwie i przy-
jaznej współpracy z 17 czerwca 1991 r., którego 30-lecie niedawno obchodzi­
liśmy.
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Funkcjonowanie i strategiczny rozwój  
Miejsca Pamięci Stalag VIII A

CZĘŚĆ I

	 15 lat działań na rzecz pamięci

Pod koniec 2022 r. Meetingpoint Memory Messiaen e.V. obchodził 15-le­
cie istnienia i 15 lat pracy na rzecz upamiętnienia jeńców wojennych Stalagu 
VIII A Görlitz, gdzie w latach 1939–1945 Niemcy przetrzymywali łącznie 120 
tysięcy jeńców z całego świata, z których ponad 10 tysięcy nigdy nie wróciło 
do domu.

Jeszcze do niedawna wierzyliśmy, że czas wojen, przynajmniej w naszych 
szerokościach geograficznych, czas obozów jenieckich, mordowania ludności 
cywilnej mamy za sobą. Rzeczywistość okazała się okrutna, poczucie bez­
pieczeństwa złudne. Na okupowanych terenach Ukrainy obozy jenieckie są 
zakładane przez wojska rosyjskie, młodzi mężczyźni i kobiety są tam prze­
trzymywani wbrew swojej woli, a  także, wbrew wszystkim regułom prawa 
wojennego, zabijani w niewoli przez drony i bomby.

Nasza praca na rzecz podtrzymania pamięci o tragicznych wydarzeniach 
II wojny światowej i losie jej bezpośrednich ofiar – jeńców wojennych – na­
brała nagle nowego wymiaru. Trzeba nie tylko pamiętać i mówić o przeszło­
ści, ale także aktywnie angażować się w bieżące wydarzenia i zajmować kon­
kretne stanowisko.

Teraz spojrzeliśmy wstecz na pracę, którą wykonaliśmy dla upamiętnienia 
ofiar II wojny światowej i zastanowiliśmy się nad znaczeniem całej sprawy dla 
nas jako Niemców, Polaków i Europejczyków.

Piętnaście lat temu Albrecht Goetze, założyciel naszego stowarzyszenia, 
wybrał się na rowerze z młodzieżą z różnych krajów Europy do małego las­
ku za miastem Zgorzelec. Tam spotkał Romana Zgłobickiego, nauczyciela 
historii ze Zgorzelca, który nie szczędząc czasu i  wysiłku dokumentował 
straszną historią stalagu i  jego jeńców. Obaj poprowadzili razem pierwsze 
spotkanie młodzieży, które dziś nazywamy Worcation i  które jest czymś 
więcej niż zwykłym spotkaniem. Goetze był przekonany, że dzięki mediom, 
sztuce i muzyce człowiek, zwłaszcza młody, może więcej i bardziej zrozu­
mieć to, co wydaje się tak odległe – a co najważniejsze, czerpać wewnętrz­
ną siłę, pozwalającą mu stać się odpowiedzialnym i aktywnym obywatelem 
naszego społeczeństwa.
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Drugi filar naszej pracy ma również swoje początki 15 lat temu, kiedy to 
w 2008 r. odbył się pierwszy tzw. koncert w namiocie. Ostatni koncert w tym 
formacie odbył się w 2014 r. Był to również pierwszy koncert bez obecno­
ści Albrechta Goetzego, a z  jeszcze innego powodu początek nowego etapu 
naszej pracy, ponieważ 16 stycznia, po zdemontowaniu namiotu, wjechały 
koparki, aby wykopać fundamenty pod Europejskie Centrum Pamięć, Edu­
kacja, Kultura.

W ramach współpracy polsko-niemieckiej udało nam się nadać Miejscu 
Pamięci Stalag VIII A konstrukcję i dach nad głową. Nastąpiła też reorgani­
zacja wewnętrznej struktury naszej pracy i współpracy z naszym partnerem, 
Fundacją Pamięć, Edukacja, Kultura.

Koncert w namiocie stał się styczniowym koncertem z ramowym progra­
mem historycznym, stał się Dniami Messiaena – festiwalem muzyki współ­
czesnej, który wyraźniej niż kiedykolwiek związany jest z tym historycznym 
miejscem, którego problemy i upamiętnienie mają kontekst europejski.

Wspólnie udało nam się również przyciągnąć zwiedzających, dalej rozbu­
dowywać kontakty z rodzinami jeńców wojennych, a przede wszystkim uno­
wocześnić i pogłębić edukację historyczno-polityczną kolejnych pokoleń, co 
w naszym odczuciu jest najważniejszym polem działania. Nasza nowa oferta 
edukacyjna jest dostępna od połowy 2022 r. i spotkała się z nadzwyczaj do­
brym przyjęciem. W ciągu trzech miesięcy przyjęliśmy ponad 20 grup szkol­
nych. Teraz szkolimy młodych dorosłych, którzy będą razem z nami opieko­
wać się tymi grupami.

Podczas przygotowań do jubileuszu stało się jednak również jasne, jak 
mało jeszcze informacji posiadamy o  samym Stalagu VIII A. Z ponad 120 
tysięcy jeńców wojennych, którzy zostali zarejestrowani w obozie i wykorzy­
stani do pracy przymusowej w całym regionie, znamy dziś tylko około 100 
nazwisk. Badania archeologiczne przy użyciu najnowocześniejszej techniki, 
zlecone przez naszego partnera – Fundację Pamięć, Edukacja, Kultura – po­
zwoliły nam na nowe spojrzenie na strukturę obozu, a  wykonane modele 
obozu w formacie 3D możemy wykorzystać w naszych dalszych działaniach. 
Prace badawcze w różnych archiwach wzbogaciły obecnie nasz przewodnik 
multimedialny, który ukazał się w 2022 r., a także nowe tablice informacyjne, 
które zostaną umieszczone na terenie byłego obozu.

Ma to ogromne znaczenie, ponieważ miejsce pamięci rozumiemy zdecy­
dowanie jako międzynarodowe miejsce spotkań i edukacji, a także jako miej­
sce debaty i dyskusji w europejskim mieście Görlitz-Zgorzelec na temat aktu­
alnych polsko-niemieckich i światowych kwestii politycznych Przy wsparciu 
lokalnych władz i instytucji oraz ekspertów po obu stronach Nysy i w oparciu 
o polityczny konsensus między Republiką Federalną Niemiec i Rzecząpospo­
litą Polską partnerzy pracują nad dalszym poznawaniem i różnorodnym prze­
kazem historii Stalagu VIII A, aby losy ofiar nigdy nie zostały zapomniane.
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Ale wszystko, co zostało osiągnięte, to tylko niewielka część tego, co jesz­
cze przed nami. Przerażenie i niepewność wywołane obecnymi wydarzeniami 
staramy się przekształcić w wewnętrzną siłę do kontynuowania tego dzieła, 
którego waga i znaczenie chyba nigdy nie były tak wielkie jak dzisiaj.

CZĘŚĆ II

	 Projekt Latarnia

	 Europejski Park Pamięci jako latarnia 
Projekt Park Pamięci Fundacji Pamięć, Edukacja, Kultura i Meetingpoint 

Memory Messiaen e.V. oraz ich partnerów jest strategicznym i  długofalo­
wym projektem latarni, który swoim oddziaływaniem i przy zaangażowaniu 
wszystkich grup społecznych uatrakcyjni nasz region, a dzięki innowacyjnym 
badaniom i sieciom kontaktów specjalistów z całej Europy oraz szeroko za­
krojonej ponadregionalnej pracy edukacyjnej z młodzieżą zmiany struktural­
ne regionu pokaże jako szansę i może w ten sposób zdecydowanie kształto­
wać przyszłość regionu.

Dobre funkcjonowanie Parku Pamięci byłoby niezwykle ważnym dowo­
dem na to, że idea wspólnoty europejskiej i wynikające z niej zobowiązania, 
realizowane z pomocą i dzięki życzliwemu wsparciu kompetentnych instytu­
cji, przyczyniają się do dalszego rozwoju stosunków polsko-niemieckich w ro­
zumieniu Traktatu o dobrym sąsiedztwie i przyjaznej współpracy z 17  czerwca 
1991 r., którego 30. rocznicę obchodziliśmy w ubiegłym roku.

Obejmując urząd w 2021 r., minister stanu w Urzędzie Kanclerskim ds. 
kultury, Claudia Roth podkreśliła, że jest „pewna, że partie demokratyczne – 
także w opozycji – w niemieckim Bundestagu i w krajach związkowych uzna­
ją podkreślenie znaczenia polityki pamięci i kultury pamięci za konieczne. To 
nie są rzeczy z przeszłości, ale polityka na przyszłość w demokracji, która jest 
w naszym kraju atakowana”. Temat kultury pamięci zajmuje też szczególnie 
dużo miejsca w umowie koalicyjnej rządu.

Dokładne moduły projektu Parku Pamięci można znaleźć na stronie 30–32.

	 Dobre praktyki – Projekty i funkcjonowanie Miejsca Pamięci 
Stalag VIII A

	 Worcation – praca na rzecz pokoju 
Międzynarodowa wymiana młodzieży Worcation – wyróżniona w 2018 r. 

przez Unię Europejską Nagrodą im. Karola Wielkiego dla Młodzieży – co 
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roku gromadzi w  Görlitz-Zgorzelcu 25 młodych ludzi z  różnych krajów 
Unii Europejskiej, Ukrainy i  Rosji. Uczestnicy pracują przez dwa tygodnie 
w Miejscu Pamięci Stalag VIII A, porządkując teren byłego obozu, uczestni­
cząc w wykopaliskach archeologicznych i zajmując się twórczo przeszłością 
obozu jenieckiego. W ten sposób staramy się stworzyć podstawy wspólnego 
i pełnego szacunku kształtowania pokojowej Europy.

Projekt Worcation realizowany jest od 2008 r. Do tej pory w prace upa­
miętniające w  Miejscu Pamięci Stalag VIII  A zaangażowało się około 350 
młodych ludzi z 15 krajów. 

	 Międzynarodowe Dni Messiaena – upamiętnienie przez sztukę 
Aby uczcić pamięć tych wszystkich, którzy cierpieli, bali się i mieli na­

dzieję w Stalagu VIII A, Meetingpoint Memory Messiaen e.V. od 2008 r. co 
roku zaprasza na specjalny koncert. Francuski kompozytor Olivier Messi­
aen udowodnił, że muzyka łączy i może pomóc ludziom pokonać ból i nie­
szczęście, gdy podczas pobytu w  niewoli w  Stalagu VIII  A skomponował 
swoje arcydzieło Kwartet na koniec czasu i wykonał je po raz pierwszy wraz 
z trzema towarzyszami niewoli w obozowym baraku teatralnym 15 stycznia 
1941 r. Dziś Kwartet jest jednym z najbardziej znanych i najczęściej wyko­
nywanych utworów kameralnych XX  w. Meetingpoint Memory Messiaen 
e.V. upamiętnia to szczególne wydarzenie w  tym historycznym miejscu co 
roku 15 stycznia.

Coroczne wykonanie Quatuor pour la fin du temps, jak w oryginale nazy­
wa się utwór Messiaena, stało się dla wielu osób z Euroregionu Nysa inspiru­
jącym i dodającym otuchy rytuałem rozpoczęcia kolejnego roku. Nawiązując 
do tej tradycji, stowarzyszenie zaczęło od 2017 r. przekształcać to pojedyncze 
wydarzenie w kilkudniowy festiwal, którego celem jest spotkanie w tym wy­
jątkowym historycznym miejscu ludzi z obu stron Nysy, ale też z całej Euro­
py. Międzynarodowi artyści spotykają się tu z badaczami najnowszej historii 
regionu, a publiczność jest zaproszona do poznawania i przeżywania muzyki 
współczesnej w historycznej atmosferze miasta przygranicznego, do oprowa­
dzania i wykładów, a  tym samym do zbliżenia się do tak, wydawałoby się, 
sprzecznych pojęć jak sztuka i wojna. 

Wystawy 
W Europejskim Centrum Pamięć, Edukacja, Kultura na terenie Miejsca 

Pamięci Stalag VIII A znajduje się kilka wystaw stałych dostępnych dla zwie­
dzających. Wszystkie wystawy opisane są w  języku polskim i  niemieckim, 
niektóre także w innych językach. 

W budynku Centrum można obejrzeć wystawy poświęcone:
– 	 Stalagowi VIII A, w której przedstawiono historię i funkcjonowanie obozu 

jenieckiego. W rozbudowanej części, dostępnej od 2023 r., prezentowane 
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będą artefakty ze Stalagu VIII A, a także będzie można się zapoznać z oso­
bistymi wspomnieniami poszczególnych jeńców i ich rodzin;

– 	 Romanowi Zgłobickiemu, pod tytułem „Pasja, która ocaliła pamięć”, 
o pionierskiej pracy nad pamięcią o Stalagu VIII A w Zgorzelcu;

– 	 historii Zgorzelca i Görlitz oraz jego obywatelom w okresie komunizmu 
pt. „Miasto i jego obywatele. Görlitz – Zgorzelec 1945–1989”;

– 	 powstaniu warszawskiemu, jednemu z najważniejszych wydarzeń najnow­
szej historii Polski. 

Na terenie Miejsca Pamięci znajdują się ponadto: 
– 	 wystawa o pracy przymusowej w Görlitz. Dawne miejsca pracy przymu­

sowej można znaleźć w centrum miasta Görlitz-Zgorzelec za pomocą od­
powiedniej mapy;

– 	 wystawa o polskich jeńcach wojennych Stalagu VIII A „Polscy jeńcy wo­
jenni Stalagu VIII A Görlitz. Ich losy i nasza pamięć o nich”;

– 	 tablice informacyjne na ścieżce edukacyjnej prowadzącej przez teren Sta­
lagu VIII A 

– 	 rzeźby inspirowane muzyką Oliviera Messiaena. 
Teren warto zwiedzać z oprowadzającym po obozie przewodnikiem lub 

skorzystać z przewodnika multimedialnego. 

	 Zwiedzanie z przewodnikiem 
Miejsce Pamięci Stalag VIII A można najlepiej poznać podczas zorgani­

zowanego zwiedzania z  przewodnikiem lub za pomocą przewodnika mul­
timedialnego. Oprowadzanie po terenie i  wystawach można zarezerwować 
telefonicznie lub mailowo. 

We współpracy z Europastadt Görlitz–Zgorzelec GmbH od maja do paź­
dziernika oferowane są raz w miesiącu ogólnie dostępne oprowadzania. We 
współpracy z uniwersytetem powszechnym (Volkshochschule) w Görlitz od­
bywają się również wycieczki rowerowe i wykłady. 

O innych formach wycieczek, które dają zwiedzającym nowe spojrzenie 
na Miejsce Pamięci Stalag VIII  A, można dowiedzieć się więcej na naszej 
stronie internetowej. 

	 Dni pamięci 
8 maja, w  rocznicę wyzwolenia Stalagu VIII  A, odbywa się rokrocznie 

oficjalna uroczystość upamiętniająca to wydarzenie modlitwą ekumeniczną 
z udziałem rodzin byłych jeńców, przedstawicieli lokalnych władz polskich 
i niemieckich, miejscowej ludności i młodzieży szkolnej. Fundacja i stowa­
rzyszenie aktywnie angażują się również w organizację innych polskich i nie­
mieckich dni pamięci w obu miastach.  



Alexandra Grochowski42

	 Praca nad przeszłością i poszukiwania 
W ostatnich latach wizyty rodzin byłych jeńców wojennych w miejscu pa­

mięci stały się znacznie częstsze, tak że utrzymywanie kontaktów z rodzinami 
oraz archiwizacja materiałów i informacji przesyłanych do Centrum Pamięć, 
Edukacja, Kultura stanowi obecnie główny obszar działalności miejsca pa­
mięci. Dzięki pracom archeologicznym i badawczym poznajemy coraz więcej 
szczegółów dotyczących indywidualnych biografii jeńców, które będą udo­
stępniane wszystkim zainteresowanym nie tylko na miejscu, ale także w ar­
chiwum online.  

	 Oferta edukacyjna 
Dla klas szkolnych i  młodzieży Miejsce Pamięci Stalag VIII  A oferuje 

szeroki program edukacyjny, począwszy od półtoragodzinnego zwiedzania 
z przewodnikiem po kilkudniowy polsko-niemiecki wyjazd do miejsc pamię­
ci. Każdy z punktów programu zawiera elementy aktywnego udziału uczą­
cych się i wykorzystuje metody edukacji nieformalnej. 

Miejsce pamięci oferuje zainteresowanym grupom pomoc w znalezieniu 
odpowiedniej polskiej lub niemieckiej grupy partnerskiej, ponieważ spo­
tkania międzynarodowe stanowią centralny punkt pracy edukacyjnej. Pełna 
oferta znajduje się na stronie internetowej Meetingpoint Memory Messi­
aen  e.V. lub jest dostępna w formie broszury w miejscu pamięci. 

Program edukacyjny miejsca pamięci skierowany jest przede wszystkim do 
uczniów, studentów i grup młodzieżowych z Polski i Niemiec oraz młodych 
dorosłych z całej Europy. Może być wykorzystany zarówno w ramach edukacji 
szkolnej, jak i pozaszkolnej w celu zapoznania młodzieży z takimi tematami, 
jak niewola, II wojna światowa i pamięć o niej, a także do przybliżenia jej in­
dywidualnych losów jeńców wojennych przetrzymywanych w Stalagu VIII A.

 Oferta składa się z różnorodnych modułów, które można ze sobą łączyć. 
Stosowane metody i wybrane tematy skierowane są do młodzieży od 12 roku 
życia i  mogą być dostosowane do odpowiednich potrzeb w  porozumieniu 
z opiekunami grupy.

	 Warsztaty dla nauczycieli i multiplikatorów 
W Europejskim Centrum Pamięć, Edukacja, Kultura regularnie organi­

zowane są warsztaty dla nauczycieli i multiplikatorów. Dotyczą one przeka­
zywania wiedzy o  metodach nauczania nieformalnego w  zakresie edukacji 
historycznej. Warsztaty skierowane są do nauczycieli, instruktorów, multipli­
katorów, przedstawicieli instytucji i  organizacji edukacyjnych oraz wszyst­
kich osób zainteresowanych edukacją historyczną i regionalną z pogranicza 
polsko-niemieckiego, którzy chcieliby dowiedzieć się o ofercie edukacyjnej 
Miejsca Pamięci Stalag VIII A. 
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W minionych latach odbyły się m.in. następujące wydarzenia edukacyjne: 
polsko-niemieckie warsztaty dla nauczycieli i  multiplikatorów „Zrozumieć 
historię”, cykl webinariów „Metody i narzędzia w edukacji nieformalnej”, se­
minarium „Historia lokalna i  jej znaczenie w procesie kształtowania tożsa­
mości regionalnych”, warsztaty z animacji językowej „Zip Zap”. 

	 Jednostka centralna Polsko-Niemieckiej Współpracy Młodzieży 
Meetingpoint Memory Messiaen e.V. od kwietnia 2014  r. jest jednostką 

centralną Polsko-Niemieckiej Współpracy Młodzieży (PNWM). Swoje zada­
nie widzimy jako wspieranie instytucji i stowarzyszeń z Görlitz i okolic w re­
alizacji ich pomysłów na polsko-niemieckie projekty młodzieżowe. Oznacza 
to również, że pośredniczymy w nawiązywaniu kontaktów i doradzamy w za­
kresie metod pedagogicznych oraz pomagamy w  trudnościach językowych 
przy realizacji projektów. O dofinansowanie z PNWM na projekty realizo­
wane na terytorium Niemiec stowarzyszenia, grupy i osoby prywatne z Gör­
litz mogą się ubiegać bezpośrednio w Meetingpoint. Ale chętnie doradzamy 
też wszystkim pozostałym w  zakresie możliwości finansowania z  PNWM 
i wspieramy ich w trakcie składania i rozliczania wniosków. 

	 Latarnia Polsko-Niemieckiej Współpracy Młodzieży
Celem Programu Latarnia jest wzmocnienie i rozwijanie współpracy pol­

sko-niemieckiej oraz poszerzenie oferty programowej instytucji Latarni w za­
kresie międzynarodowej wymiany młodzieży. Od 2021 roku Meetingpoint 
Memory Messiaen e.V. jest również Latarnią PNWM.

Naszym celem jako Latarni jest zapoznanie jak największej liczby młodzieży 
szkolnej, a także przedstawicieli instytucji pozaszkolnych w regionie, z tema­
tyką i miejscem pamięci, jakim jest były Stalag VIII A. W ramach tych działań 
opracowaliśmy program edukacyjny, który skierowany jest przede wszystkim 
do grup szkolnych, ale dostępny jest również dla innych zainteresowanych.

Ponadto jako Latarnia towarzyszymy różnym podmiotom merytorycznie 
i  organizacyjnie przy przygotowaniu i  realizacji wizyty w  Miejscu Pamięci 
Stalag VIII A. Dotyczy to zarówno grup jedno-, jak i dwunarodowych. Na­
szym perspektywicznym dążeniem jest, żeby każdy młody człowiek z regionu 
przynajmniej raz odwiedził miejsce pamięci, a w idealnym przypadku wziął 
udział w polsko-niemieckich warsztatach.

	 Jednostka Koordynacyjna ds. Międzynarodowej Pracy z Dziećmi 
i Młodzieżą 
Jednostka Koordynacyjna ds. Międzynarodowej Pracy z Dziećmi i Młodzie­

żą w Europejskim Mieście Görlitz–Zgorzelec została zainicjowana przez miasto 
Görlitz i przejęta w 2014 r. przez Meetingpoint Memory Messiaen e.V. Do zadań 
jednostki należy informowanie młodych ludzi w Görlitz i Zgorzelcu o ofertach 
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i międzynarodowych projektach. Ważnym aspektem działalności jednostki jest 
wsparcie udzielane organizacjom non-profit, pracownikom socjalnym, pracow­
nikom kultury i nauczycielom przy realizacji projektów transgranicznych i po­
szukiwaniu partnerów (tworzenie sieci i doradztwo). Jednostka Koordynacyjna 
jest neutralnym, bezpłatnym i międzyagencyjnym punktem informacyjnym dla 
wszystkich młodych ludzi i instytucji w mieście Görlitz–Zgorzelec. 

CZĘŚĆ III

Projekt kluczowy 

	 Kształtowanie zmian strukturalnych
	 Bilateralna realizacja projektu przeniesienia i rekonstrukcji 

baraku RLM 501 z okresu II wojny światowej
Doświadczenia zdobyte w wyniku kilkuletniej pracy, zgodnie ze statutem 

i zarysowanymi powyżej polami tematycznymi, pozwoliły na podjęcie reali­
zacji wspólnego projektu o znaczeniu strukturalnym jako symbolu na obsza­
rze Europejskiego Miasta Görlitz-Zgorzelec.

Częścią planu strategicznego Parku Pamięci jest moduł bilateralnej reali­
zacji projektu przeniesienia i  rekonstrukcji baraku typu RLM 501 z okresu 
II wojny światowej z Görlitz do Miejsca Pamięci Stalag VIII A w Zgorzelcu.

	 Wymiar i znaczenie projektu
Przeniesienie i  rekonstrukcja baraku mają ogromne znaczenie dla reali­

zacji wspólnej strategii rozwoju kultury, edukacji i turystyki w Europejskim 
Mieście Görlitz-Zgorzelec. Będzie przykładem urzeczywistnienia europej­
skich założeń dotyczących wspólnych działań transgranicznych na rzecz roz­
woju transgranicznej tożsamości i społeczeństwa obywatelskiego.

	 Współpraca bilateralna i demontaż baraku
W 2021  r. przeprowadzono skomplikowaną operację logistyczną. Barak 

z czasów II wojny światowej, który stał w Görlitz, musiał zostać szybko ro­
zebrany lub wyburzony w związku z planowanymi działaniami budowlany­
mi. Ze względu na wartość historyczną został ostatecznie przekazany w dro­
dze dwustronnego porozumienia Fundacji Pamięć, Edukacja, Kultura, która 
prawnie zarządza terenem byłego obozu jenieckiego, znajdującego się do 
1945 r. w Görlitz-Ost, obecnie w Zgorzelcu.

Stowarzyszenie Meetingpoint Memory Messiaen e.V. zajęło się uzyska­
niem pozwolenia od Saksońskiego Państwowego Konserwatora Zabytków na 
przeniesienie baraku, przygotowaniem dokumentacji oraz zorganizowaniem 
zbiórki funduszy potrzebnych do realizacji tego przedsięwzięcia.
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Z kolei polscy specjaliści przeprowadzili szczegółowe badania naukowe 
struktury tkanki budowlanej, zarchiwizowali stan istniejący i opracowali plan 
konserwacji poszczególnych części oraz dokonali demontażu baraku.

Po starannym demontażu i usunięciu materiałów, które straciły wartość 
użytkową, barak został przekazany stronie polskiej. 

Kolejna faza modułu przewiduje odbudowę baraku i utworzenie centrum 
edukacji historycznej poświęconego II wojnie światowej oraz edukacji spo­
łecznej i obywatelskiej na rzecz demokratycznej Europy, jedynego centrum 
tego typu na pograniczu saksońsko-polskim i w trójkącie niemiecko-czesko­
-polskim.

Planowana lokalizacja baraku umożliwi jego widoczność z drogi krajowej 
352, która prowadzi do przejść granicznych Polski z Niemcami w Radomie­
rzycach i  z Czechami w Zawidowie. Obiekt będzie więc ważnym punktem 
orientacyjnym dla planowanego Parku Pamięci. W odrestaurowanym baraku 
powstanie nowoczesna wystawa o Stalagu VIII A i jeńcach tego obozu. Wy­
stawa zostanie wyposażona w różnorodne, wielojęzyczne materiały opraco­
wane według nowoczesnych metod muzealnych i możliwości technicznych.

Realizacja tego modułu będzie wstępem do kolejnego projektu, czyli opra­
cowania stałej wystawy plenerowej w oparciu o zachowane fundamenty ba­
raku i fragmenty innych elementów infrastruktury obozowej. Stworzyłoby to 
ciekawą przestrzeń historyczno-wystawienniczą dla zwiedzających. Tego typu 
nowoczesne rozwiązanie stosowane jest w wielu miejscach pamięci historycz­
nej (np. w Berlinie).

	 Bilateralna realizacja rekonstrukcji baraku i jego wykorzystanie
Demontaż baraku odbył się w październiku 2021 r. Sporządzono szcze­

gółowy protokół oraz przeprowadzono w laboratoriach w Krakowie analizę 
chemiczną materiałów i farb użytych do budowy. Dokładne zbadanie mate­
riałów posłuży do zapewnienia użycia odpowiednich substancji zarówno do 
odbudowy zniszczonych części, jak i do konserwacji części, które mogą być 
wykorzystane w procesie budowy.

	 Koncepcja użytkowania baraku w nowej lokalizacji
Koncepcja wykorzystania baraku jest bardzo zróżnicowana. Z jednej stro­

ny ma on służyć jako obiekt poglądowy, a z drugiej ma stanowić przestrzeń 
dla różnorodnej pracy edukacyjnej partnerów.

Pomieszczenia warsztatowe do pracy edukacyjnej z nowymi mediami:
– 	 Stół roboczy ze źródłami haptycznymi (zdjęcia, teksty, mapy) i filmami dla 

40 osób.
Rozbudowa wystawy stałej dotyczącej Stalagu VIII A o stanowiska filmo­

we i medialne:
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– 	 filmy z relacjami naocznych świadków – byłych robotników przymusowych,
– 	 cyfrowa rekonstrukcja Stalagu VIII A,
– 	 wystawa uzupełniająca istniejącą wystawę wewnętrzną i zewnętrzną (eks­

pozycja znalezisk archeologicznych, oryginalnych dokumentów, indywi­
dualnych biografii, podobozów, itp.),

– 	 model haptyczny Stalagu VIII A.
Rekonstrukcja historyczna wnętrza baraku do celów poglądowych.
Wystawa poświęcona historii Miejsca Pamięci Stalag VIII A:

– 	 Stalag VIII A w latach 1945–1956,
– 	 Roman Zgłobicki i Izba Pamięci w szkole zawodowej,
 – 	Miejsce pamięci Stalag VIII A w latach 1956–2015,
– 	 współpraca polsko-niemiecka od lat 2000,
– 	 Europejskie Centrum – Miejsce Pamięci Stalag VIII A, od 2015 r. bilate­

ralnie partnersko zarządzane.

Grupy docelowe 
– 	 wycieczki do miejsc pamięci,
– 	 uczniowie/młodzież i grupy studenckie,
– 	 turyści,
– 	 rodziny byłych jeńców wojennych (z całego świata),
– 	 miejscowa ludność: Niemcy, Polacy i Czesi (trójkąt graniczny).

	 Dokumentacja i badania dotyczące projektu
– 	 dokumentacja filmowa przeniesienia baraków,
– 	 badania archiwalne w celu pozyskania materiałów do nowych wystaw,
–	 badania archeologiczne na terenie budowy baraków.

	 Perspektywy
Obecnie prowadzimy rozmowy z  potencjalnymi sponsorami – firmami 

i instytucjami, które mogłyby wesprzeć realizację tego projektu. Dzięki zbiór­
ce pieniędzy demontaż baraku i  jego dokumentacja mogły zostać sprawnie 
przeprowadzone w 2022  r. Korzystając z okazji, chcielibyśmy podziękować 
wszystkim darczyńcom.

Realizacja projektu „Rekonstrukcja baraku RLM 501” przewidziana jest 
na lata 2023–2025.
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Część IV

Publikacje
Dalsze, bardziej szczegółowe i aktualne informacje można znaleźć w na­

szych publikacjach, które są u nas dostępne (także online) oraz dzięki naszej 
obecności cyfrowej w Internecie.

Europejski Park Pamięci. Praca dla przyszłości. Strategia działania i funkcjono-
wanie Miejsca Pamięci Stalag VIII A, 2022 r.

Niemiecki obóz jeniecki Stalag VIII A Görlitz. Przewodnik dydaktyczny do edu-
kacji historycznej w Miejscu Pamięci Stalag VIII A, 2022.

Audio Guide. Memorial Site Stalag VIII A, 2021.
Praca Przymusowa w Görlitz. Mapa miasta z historycznymi miejscami pracy 

przymusowej 1939–1945, 2017.
Miejsce Pamięci Stalag VIII A. Oferta Edukacyjna, 2022 r.
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Piękno i pamięć  
Meetingpoint Memory Messiaen

Bezpośrednie doświadczenie  
jako metoda pracy w miejscu pamięci 

Stalag VIII A – miejsce zapomniane 

Gęsty las. Trawa wybujała wysoko, dziko rosną brzozy. Minęło pięćdzie­
siąt lat. Mech porósł ostatnie kamienne relikty miejsca, którego znaczenia dla 
współczesnej historii długo nie dostrzegano. 

Na początku lat dwutysięcznych jedno z ważniejszych historycznie miejsc 
między Dreznem a Wrocławiem prawie zniknęło. Stalag VIII A, niemiecki 
obóz dla jeńców wojennych na południowo-wschodnich obrzeżach ówcze­
snego Görlitz, stał się niewidoczny wśród drzew, przykryty trawą, mchem 
i śmieciami. Obszar 30 hektarów, losy 120 tysięcy ludzi – wszystko to jakby 
zniknęło ze świadomości nowych pokoleń, żyjących tu po obu stronach Nysy. 
Tam, gdzie stały niegdyś dziesiątki baraków, każdy mogący pomieścić 300 
więźniów, po wojnie okoliczni mieszkańcy bez głębszej refleksji wyprowadza­
li psy, spotykali się dealerzy i kupcy, wywożono złom i stare opony. Dewelo­
perzy zaczęli planować wzniesienie tu osiedla. 

Nikt nie zwracał uwagi na ogrodzony czworokąt na zachodnim skraju 
tego terenu, miejsce, które mimo wszystko nieco przypominało cmentarz. 
Dwa, trzy razy w roku ktoś kładł kwiatek na kamieniu pamiątkowym, który 
po francusku i  po polsku przypomina o  120 tys. żołnierzy, których Wehr­
macht w latach II wojny światowej przetrzymywał w tym obozie jako robot­
ników przymusowych. Grunt jest tu wyrównany i podzielony na rzędy, jakby 
faktycznie znajdowały się tam groby – typowe w kulturze europejskiej miej­
sca spoczynku szczątków osób, które zachowują swą godność mimo fizycznej 
śmierci. 

Ale linie, nadające temu terenowi pozór zadbanego cmentarza, mylą. Jed­
no jest pewne: to grób masowy, wykop, do którego w latach wojny wrzucono 
kilka tysięcy bezimiennych ciał, przeważnie zmarłych z wycieńczenia żołnie­
rzy Armii Czerwonej – przede wszystkim z Białorusi i Ukrainy. Dopiero wie­
le lat później przyjechali tu dawni jeńcy wojenni z Francji, aby wspomnieć 
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zmarłych towarzyszy niedoli. Teren wielkości działki budowlanej pod dwa 
domy jednorodzinne z  ogródkiem, otoczony murkiem, otrzymał przynaj­
mniej zewnętrznie godność cmentarza.

Ogólnie biorąc, system niemieckich obozów jenieckich realizował brutalną 
logikę wykorzystania jeńców jako siły roboczej, celowo lekceważąc i niszcząc 
ich godność. Nawet jeśli mordowanie jeńców nie było celem systemowym, wie­
lu żołnierzy umierało w niemieckiej niewoli, Dotyczyło to przede wszystkim 
żołnierzy Armii Czerwonej. Nie byli chronieni międzynarodowym prawem 
wojennym, które ustalało normy traktowania i wyżywienia jeńców. 

Już w 1936 r. kanclerz Rzeszy Adolf Hitler nakazał przygotowanie w cią­
gu czterech lat wszystkich dziedzin życia społecznego do wojny. Dla gospo­
darki oznaczało to określenie zapotrzebowania na pracowników w sytuacji, 
kiedy cywilny personel zostanie powołany do służby wojskowej. W związku 
z tym Wehrmacht podzielił ówczesną Rzeszę na 21 okręgów, w których mieli 
być przetrzymywani i zmuszani do pracy w niemieckich przedsiębiorstwach 
żołnierze wrogich armii. Görlitz należało do Okręgu VIII, a  tutejszy stalag 
(niem. Stammlager) miał numer VIII A. 

Ów gospodarczy pragmatyzm sprowadzał jeńców wojennych do kategorii 
czynnika ekonomicznego i skazywał ich na anonimowość. Zarazem jednak 
jako robotnicy przymusowi byli widoczni w życiu codziennym niemieckiej 
ludności cywilnej. Żołnierze ze Stalagu VIII A pracowali w wielkiej fabryce 
maszyn i wagonów Wumag S.A. (Maschinen- und Waggonbau-Aktiengesell­
schaft), ale też w składach węgla, w manufakturze produkującej chodaki czy 
u piekarza i  rzeźnika przy sąsiedniej ulicy. Jest niemożliwe, by mieszkańcy 
Görlitz w ogóle ich nie zauważali, nawet jeśli rozmowy z robotnikami przy­
musowymi były surowo zabronione. 

Tym dziwniejsze jest, jak radykalnie ten aspekt dziejów miasta i regionu 
został wymazany z publicznej świadomości – albo przez całe dziesięciolecia 
nigdy do niej nie dotarł. Po niemieckiej stronie Nysy pamięć o jeńcach wo­
jennych była przemilczana i wypierana. Po stronie polskiej osiedlająca się tu 
po 1945 r. ludność, wypędzona z Kresów Wschodnich na nowe Ziemie Za­
chodnie, zajęta była bez reszty urządzaniem się w zupełnie nowym otoczeniu, 
gdzie miała zacząć nowe życie. Zresztą według oficjalnej wersji władz komu­
nistycznych zasiedlanie Dolnego Śląska oznaczało odzyskanie ziem pierwot­
nie polskich, więc wspominanie niemieckiej historii regionu nie pasowało do 
tego obrazu. 

Na terenie radzieckiej strefy okupacyjnej Niemcy nie mogli otwarcie mó­
wić o swych losach w okresie nazizmu. Nawet drobne wzmianki, wskazujące 
na możliwość uwikłania w reżim narodowo-socjalistyczny, można było przy­
płacić bezzasadnym aresztowaniem lub śmiercią – były to stalinowskie czyst­
ki. Wypieranie faktów ze świadomości stało się strategią przetrwania również 
po upadku III Rzeszy i zakończeniu wojny. 
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Pytanie, dlaczego i w jaki sposób Stalag VIIIA, fenomen o tak znacznych 
rozmiarach, można było wymazać ze zbiorowej świadomości, jest jednym 
z zagadnień, nad którymi pracuje niemieckie stowarzyszenie Meetingpoint 
Memory Messiaen. Bądź co bądź w Görlitz podczas wojny przetrzymywano 
i wykorzystywano do pracy przymusowej do 40 tysięcy jeńców jednocześnie. 
W późniejszych latach wojny prawie taka sama była liczba pozostałej w mie­
ście ludności cywilnej. 

Wspólnie z polską Fundacją Pamięć, Edukacja, Kultura niemieckie sto­
warzyszenie chce przywrócić pamięć minionych wydarzeń i  uświadomić 
związek między tym historycznym miejscem, tak znaczącym dla niemieckiej 
logistyki wojennej w  latach 1939–1945, a powojennym przesunięciem gra­
nic, które od maja 1945 r. dzieli Görlitz na dwie części – niemiecką i polską. 
Punktem wyjścia jest wnikliwe spojrzenie na historię dawnego obozu. Z tej 
perspektywy można lepiej zrozumieć głębokie przemiany, jakie dokonały 
się wskutek II wojny światowej w regionie Górnych Łużyc i Dolnego Śląska. 
Niniejszy tekst koncentruje się na szczególnym podejściu stowarzyszenia 
Meetingpoint Memory Messiaen do zagadnienia pamięci i  upamiętnienia 
rozumianych jako zadanie. Podejście to ma uzupełniać działalność Fundacji 
Pamięć, Edukacja, Kultura. Praca obu instytucji ma się w  sumie złożyć na 
obraz rozległy, a w idealnym przypadku pełny. 

Wielkie nazwisko 

Zapomnienie, w  jakie popadł Stalag VIII A Görlitz, znikając ze świado­
mości społecznej powojennych pokoleń, zdumiewa tym bardziej, że był on 
i jest jednym ze znaczących miejsc w historii muzyki XX w. Od lata 1940 do 
lutego 1941 r. przebywał tu w niewoli francuski żołnierz i wybitny kompozy­
tor Olivier Messiaen (1908–1992). Miał szczęście – jako żołnierza zachodniej 
armii traktowano go zgodnie z  regułami konwencji genewskiej. Oznaczało 
to nie tylko akceptowalne warunki higieniczne i wystarczające zaopatrzenie 
w  jedzenie i  picie, ale także prawo do praktyk religijnych oraz aktywności 
sportowej i muzycznej. 

Należy zaznaczyć, że Olivier Messiaen był jeńcem uprzywilejowanym. To 
ważne, by uczynić zadość prawdzie, ale także dla uniknięcia zarzutu, jako­
by efektem pracy Meetingpoint Memory Messiaen nad przywracaniem pa­
mięci było bagatelizowanie zbrodni nazistowskich. Kompozytor miał przede 
wszystkim szczęście, że jako Francuz traktowany był o wiele lepiej niż czer­
wonoarmiści. Związek Radziecki nie przystąpił do konwencji genewskiej i hi­
tlerowcy spod znaku narodowego socjalizmu wykorzystali to, aby zgodnie 
z teorią o słowiańskich podludziach połączoną z agresywnym antykomuni­
zmem źle traktować żołnierzy Armii Czerwonej. Również polscy jeńcy byli 
traktowani gorzej niż francuscy, belgijscy czy brytyjscy. 
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Olivier Messiaen miał też łut osobistego szczęścia. W obozie jako tłumacz 
pracował znający dobrze język francuski Carl-Albert Brüll, prawnik z Görlitz, 
podczas wojny podoficer, który dostrzegł w Messiaenie „francuskiego Mozar­
ta” i w miarę swych możliwości pomagał prominentnemu jeńcowi. Dostar­
czał mu papier nutowy i ołówki, zapewniał swobodę, dzięki czemu Messiaen 
mógł komponować nawet w warunkach obozowych. 

Nie sposób było wówczas jeszcze przewidzieć, jak potoczą się dalsze losy 
wojny. Żaden z  jeńców nie wiedział, kiedy i czy w ogóle znów zobaczy swą 
ojczyznę. Wrażliwego artystę sytuacja ta musiała napawać lękiem, budzić 
trwogę. A jednak właśnie w obozie ukończył jedno z najważniejszych dzieł 
muzyki kameralnej XX w.: Quatuor pour la fin du temps (Kwartet na koniec 
czasu). 15 stycznia 1941 r., w obozowym baraku teatralnym, Messiaen wraz 
z trzema muzykami jeńcami wykonał po raz pierwszy swój utwór.

Messiaen był człowiekiem i artystą introwertycznym, głęboko religijnym, ale 
także apolitycznym, przynajmniej, jeśli „politykę” definiuje się powierzchow­
nie. A  przecież swoim Kwartetem, choć całkowicie uwolnionym od balastu 
rzeczywistości, dał odpowiedź na zastaną rzeczywistość, doświadczenie epo­
ki ujął w tony muzyki. Jego niezwykła i pełna ekspresji kompozycja rezygnuje 
z powszechnie przyjętego podziału na takty. Sprzeciwia się w ten sposób domi­
nującemu w tamtych latach taktowi marsza na cztery czwarte i przeciwstawia 
mu rzeczywistość, która nie przyjmując metrycznego podziału czasu, przekra­
cza go. „Koniec czasu” ma z jednej strony wydźwięk apokaliptyczny, z drugiej, 
przenika go nadzieja. Posępne spojrzenie na kres wszystkiego, co doczesne, 
współbrzmi w tej muzyce z wiarą w rzeczywistość metafizyczną, istniejącą po­
nad wszelkimi troskami i ograniczeniami, których sprawcą jest człowiek. 

Muzyka i pamięć 

Praca Meetingpoint Memory Messiaen opiera się na dwóch głównych 
wątkach, które wzajemnie się przeplatają. Jednym, ważniejszym, jest pamięć 
o jeńcach wojennych Stalagu VIII A Görlitz. Drugim jest muzyka z jej ducho­
wym wymiarem. Muzyka buduje mosty w obu kierunkach. Z jednej strony 
jest w  pewnym sensie „kluczem do duszy”, który otwiera drzwi do pozna­
nia okoliczności życia i  cierpienia jeńców i uwrażliwia nas na fakt, że każ­
dy z tych 120 000 jeńców był osobą z niezbywalną godnością; w rozumieniu 
Messiaena i jego wiary katolickiej: stworzeniem Bożym. Z drugiej strony mu­
zyka jest rozumiana jako uniwersalny „język”, który może łączyć ludzi z naj­
różniejszych środowisk etnicznych, religijnych i społecznych. Spojrzenie na 
historię przypomina nam o tym, co dzieli ludzkie wspólnoty i społeczeństwa, 
przypomina o terrorze i destrukcyjności narodowosocjalistycznej III Rzeszy. 
Muzyka natomiast zaprasza nas do połączenia tej pamięci z zaproszeniem do 
pojednania i zrozumienia ponad wszelkimi granicami.
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Najpóźniej wraz z otwarciem Europejskiego Centrum 15 stycznia 2015 r. 
dawny obóz jeniecki, dotąd niemal niewidoczny, znalazł się w polu widzenia 
mieszkańców regionu, dotarł do świadomości zbiorowej jako symbol niszczy­
cielskiego szowinizmu narodowego, który podzielił narody Europy i w kon­
sekwencji podzielił kontynent. To, że granica między krajami ościennymi 
– między Polską a Niemcami – została ustanowiona na Nysie i że fakt ten do 
dziś odciska ślad na całym regionie, jest bezpośrednim następstwem rozpo­
czętej przez Niemcy wojny, do której logistyki należał Stalag VIII A Görlitz. 

Jeśli zaledwie dziewięć lat po powołaniu do życia stowarzyszenia udało 
się otworzyć wspólnie zbudowane i prowadzone w duchu partnerskim przez 
instytucje polskie i niemieckie Centrum Pamięć, Edukacja, Kultura, sfinanso­
wane z europejskiego funduszu spójności „Interreg” kwotą 3,3 miliona euro, 
to graniczy to z cudem. Jeśli ten cud faktycznie się spełnił, to było to możliwe 
tylko dzięki wzniesieniu się ponad rzeczywistość, które jest istotą sztuki. 

Wydawało się to niewyobrażalne, a  jednak w  mroźny zimowy dzień 
15  stycznia 2008 r. muzycy Saksońskiej Orkiestry Państwowej z Drezna za­
grali kwartet Messiaena w miejscu prawykonania – tym razem w namiocie 
ustawionym w przykrytym grubą warstwą śniegu lesie koło Görlitz. Wydawa­
ło się to niewyobrażalne, a jednak filharmonicy warszawscy wystąpili w hali 
fabryki wagonów. I  niewyobrażalne wydawało się, że Saksońska Orkiestra 
Państwowa z Rudolfem Buchbinderem może zagrać w opustoszałym secesyj­
nym domu handlowym. Ale to wszystko wydarzyło się naprawdę. I coś jesz­
cze: polscy i niemieccy samorządowcy jadą do Brukseli i wspólnie przedsta­
wiają Komisji Europejskiej projekt służący utrwaleniu pamięci historycznej. 
Wszystko to stało się możliwe, bo potocznie rozumiane „granice wykonalno­
ści” zostały po prostu zignorowane.

Edukacja przez bezpośrednie doświadczenie 

Charakterystyczne dla pracy Meetingpoint Memory Messiaen są działania 
bezpośrednio przemawiające do odbiorcy, przełamujące granice, zachwycają­
ce. Dotyczy to nie tylko sfery muzyki, ale także kultury pamięci. Poruszenie 
emocjonalne jest kluczem do prawdziwego uczenia się – głębokiego i podda­
nego refleksji.

 Szczególnie efektywny okazał się dwutygodniowy międzynarodowy obóz 
wakacyjny zatytułowany „Worcation”, a  więc łączący pracę (work) i  waka­
cje (vacation). Dwudziestokilkuosobowa grupa młodzieży z  Włoch, Polski 
i Niemiec – kiedyś też z Bośni, Rosji i Ukrainy – spędza latem dwa tygodnie 
w  Görlitz–Zgorzelcu, zajmując się historią stalagu i  Kwartetem Messiaena. 
Większa podgrupa pracuje na terenie byłego obozu: w pierwszych latach były 
to prace porządkowe i montowanie tablic informacyjnych, obecnie są to od­
krywki archeologiczne pod kierunkiem profesjonalnego archeologa. Mniejsza 
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pracuje z artystą plastykiem, tworząc metalowe rzeźby, które przekładają mu­
zykę Kwartetu Messiaena na język materiału i formy wizualnej albo w pełen 
ekspresji sposób portretują postaci jeńców.

Każde „Worcation” kończy się uroczystością upamiętniającą jeńców obo­
zu i prezentacją efektów pracy młodzieży. Szczególne wrażenie zrobiły cztery 
maski rekonstruujące twarze czterech jeńców. Młodzież przez wiele dni zapo­
znawała się z dostępnymi materiałami biograficznymi na ich temat, z dodat­
kowymi informacjami przekazanymi przez krewnych, i każdemu z metalo­
wych portretów nadała cechy wybitnie indywidualne. Intensywne wczuwanie 
się w  osobowości i  losy nieznanych początkowo postaci wytworzyło więź 
emocjonalną i podsunęło wizję artystyczną. W procesie tym czterej mężczyź­
ni – Rosjanin, Włoch, Belg i Francuz – wyłaniali się jako konkretne osoby 
z anonimowej masy 120 tysięcy jeńców. Dzięki poświęconej im uwadze mło­
dzieży i prowadzącego zajęcia artysty Matthiasa Beiera odzyskali swą indywi­
dualność, którą wojna podważyła lub całkiem unicestwiła. Doświadczenie to 
przemówiło do młodzieży znacznie silniej niż gdyby zajmowała się tematem 
stalagu czysto kognitywnie.

Podejście do historii drogą doświadczenia zmysłowego i estetycznego ma 
jednak sens i uzasadnienie tylko w oparciu o sprawdzone fakty. Opisane wy­
żej przybliżenie historii jeńców wojennych z Görlitz jest przykładem szcze­
gólnie udanej koncepcji metodycznej Meetingpoint Memory Messiaen.  

Oddziaływanie miejsca 

Bezpośredni związek z  miejscem historycznego zdarzenia nie jest ko­
nieczny, aby przeżycie estetyczne stało się wartościowym i  trwałym aktem 
pamięci i upamiętnienia. Jeśli natomiast miejsce takie już zostało rozpoznane 
i zaistniało w świadomości zbiorowej, domaga się od każdego zwiedzającego 
wgłębienia się w nie i zajęcia stanowiska. Taki model oddziaływania znacznie 
wzmocniło wzniesienie Centrum Pamięć, Edukacja, Kultura. 

Budynek, który zaprojektował Christian Weise z Görlitz, nie poprzestaje 
na samej celowości architektonicznej, ale historię i kulturę dawnego obozu 
i powstałej tam muzyki uwzględnia w swej koncepcji estetycznej i  funkcjo­
nalnej, nawiązując do baraków Stalagu VIII A Görlitz, a także nawy kościel­
nej na znak głębokiej pobożności Messiaena, katolika, kompozytora i wirtu­
oza muzyki kościelnej. Sama muzyka znalazła wyraz w fasadzie w ten sposób, 
że okna układają się w  obraz nut partytury Kwartetu na koniec czasu. We 
wnętrzu głównej sali na wielkiej ścianie objaśniona została historia tego miej­
sca w jej rozmaitych aspektach, co wprost zmusza każdego, kto tu przebywa, 
do zapoznania się z  jego charakterem. Jak maski stworzone przez uczestni­
ków „Worcation” pokazują indywidualność czterech jeńców, tak architektura 
Centrum wydobywa cechy, wyróżniające to historyczne miejsce. 



Frank Seibel54

Estetyczna forma budynku sprzyja upamiętnieniu, które nie jest jedynie 
intelektualne, ale wybitnie wielowarstwowe. Daje przestrzeń dla refleksji, do­
tykających wielu wymiarów ludzkiego istnienia. Dzięki temu to miejsce pa­
mięci jest niezwykłe. 

Pole napięć polsko-niemieckich

Osadzenie dawnego niemieckiego obozu dla jeńców wojennych w polityce 
pamięci na polskim gruncie jest nie lada wyzwaniem. Meetingpoint Memo­
ry Messiaen był początkowo inicjatywą niemiecką, która natchnęła polskich 
partnerów z  lokalnego samorządu ideą utworzenia ważnego, a nawet jedy­
nego w swoim rodzaju miejsca spotkań. Prawykonanie Kwartetu Messiaena 
w  Stalagu VIII  A faktycznie było kamieniem milowym w  dziejach muzyki 
XX  w., a  dziś to arcydzieło muzyki kameralnej najlepsi muzycy wykonują 
w sławnych salach koncertowych na całym świecie. Inicjatorzy projektu nigdy 
nie zamierzali urządzić na terenie Stalagu VIII A zwykłego centrum imprez, 
które wprawdzie przyciąga wielkimi nazwiskami, ale jest tylko jednym z licz­
nych ośrodków wielofunkcyjnych.

Kiedy Centrum rozpoczynało działalność, odezwały się po polskiej stro­
nie pojedyncze głosy przestrogi, by skupiając się na muzyce nie tracić z oczu 
tego, że grana jest w miejscu cierpienia i śmierci tysięcy ludzi, i nie odwracać 
przez to uwagi od winy niemieckich sprawców zła. Tak jakby inicjatorom 
projektu chodziło o przysłonięcie muzyką krzywd, wyrządzonych przez nie­
miecki Wehrmacht głównie Polakom i żołnierzom Armii Czerwonej! 

Postrzeganie wspólnego projektu niemiecko-polskiego zmieniło się naj­
później wraz z  ukończeniem budowy i  otwarciem Centrum w  styczniu 
2015  r. Także kilka lat po otwarciu Centrum polska Fundacja i niemieckie 
stowarzyszenie prowadzą bardzo owocne dyskusje o współczesnych formach 
pamięci i  upamiętniania, o  wartości edukacji formalnej i  nieformalnej czy 
o znaczeniu estetyki dla międzynarodowej kultury pamięci. 

Być może jest to balansowanie na krawędzi ryzyka – ale jeśli się udaje, 
zdarzają się szczególne momenty, np. regularne próby Europa-Chor-Akade­
mie w Centrum. Kiedy dwudziestu kilku muzyków obu płci z wielu krajów 
Europy śpiewa Mszę c-moll Mozarta ani Stalag VIII A, ani Olivier Messiaen 
nie są w centrum uwagi uczestników wydarzenia. A jednak zarówno dla ar­
tystów, jak i dla słuchaczy egzystencjalna głębia tej muzyki ma odniesienie do 
losów 120 tysięcy ludzi, którzy w tym miejscu marzyli, głodowali, umierali. 

Jeszcze mocniej dało się to odczuć 27 kwietnia 2017  r., w  25. rocznicę 
śmierci Messiaena, kiedy dyrygent i  pianista Myung-Whun Chung z  soli­
stami Saksońskiej Orkiestry Państwowej z Drezna zagrali Kwartet na koniec 
czasu, a maestro Chung mówił o swej pracy z Olivierem Messiaenem i du­
chowym znaczeniu muzyki. 
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Historia obozu zawsze rozszerza skalę oddziaływania muzyki, która decy­
duje o recepcji i refleksji. Każdy koncert jest tutaj inny niż byłby gdzieś in­
dziej. To właśnie stanowi o szczególnym znaczeniu tego polsko-niemieckiego 
projektu w europejskiej kulturze pamięci, zakorzenionej w doświadczeniach 
II wojny światowej i  każdej wojny, i  każdej opresji, niszczącej podstawowe 
wartości – wolność i godność człowieka. 



Teresa Korsak

Ludzie, o których powinniśmy pamiętać

Pamięć o Stalagu VIII A i jeńcach wojennych zdołała się zachować mimo 
niesprzyjających warunków i  braku zainteresowania szerszej społeczności 
dzięki kilku osobom – ich zaciekawieniu tematem, które później przerodziło 
się w zaangażowanie czy wręcz pasję, ich cierpliwości i uporowi w poszuki­
waniu świadków i świadectw, fascynacji muzycznych, a także poczuciu swo­
istego obowiązku pamięci wobec tych ofiar wojny, jakimi byli jeńcy wojenni.

Jedną z nich był Roman Zgłobicki.

	 Roman Zgłobicki
Kim był? Urodził się w 1937 r. w Podlesz­

czówce w  powiecie podhajeckim, w  przed­
wojennym województwie tarnopolskim. Był 
najmłodszym z kilkorga rodzeństwa. Ojciec, 
Jan, zmarł prawdopodobnie jeszcze przed 
wojną. We wrześniu 1939  r., po ataku Nie­
miec na Polskę, tereny wschodnie II  Rze­
czypospolitej zgodnie z  paktem Ribben­
trop-Mołotow zajęła Armia Czerwona. Już 
w  lutym 1940  r., podczas pierwszej fali wy­
wózek ludności polskiej z  tamtych terenów, 

matka, Elżbieta Zgłobicka, została wywieziona wraz z  dziećmi na Syberię. 
Rolę ojca, opiekuna rodzeństwa, przejął najstarszy brat. Niestety praca ponad 
siły przy wyrębie tajgi, przekraczanie wyznaczonych norm w celu uzyskania 
dla rodziny dodatkowych racji żywnościowych, spowodowały wycieńczenie 
i śmierć młodego człowieka. Matce, nadludzkim wysiłkiem, udało się przeżyć 
wraz z pozostałymi dziećmi. 

Po powrocie ze zsyłki rodzina osiedliła się w Lubomierzu na Dolnym Ślą­
sku. Po maturze Roman Zgłobicki rozpoczął studia w Wyższej Szkole Peda­
gogicznej w Krakowie na kierunku historia. 

W roku 1962 młody nauczyciel historii rozpoczął pracę w  Technikum 
Górniczym w Zgorzelcu, które po kilku latach powiększyło się o Technikum 
Energetyczne. 

W 1967  r. szkoła otrzymała od władz oświatowych zadanie opieki nad 
cmentarzem jeńców radzieckich znajdującym się na obrzeżach Zgorzelca 
po prawej stronie drogi prowadzącej do Bogatyni. Na dużym zaniedbanym 
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terenie, porośniętym brzozami i wysoką trawą, można było odnaleźć betono­
we fundamenty, pozostałości bunkra i innych budowli o niewiadomym wów­
czas przeznaczeniu oraz betonowe słupy ogrodzenia z resztkami drutu kol­
czastego. Jedynie na wschodnim skraju tego terenu znajdował się ogrodzony 
czworokąt i duży głaz z dwoma tablicami. Napisy na nich, w języku polskim 
i francuskim, głosiły, że miejsce to poświęcone jest jeńcom radzieckim zmar­
łym w latach 1942–1945.

Trudno było sobie wyobrazić, że w tym miejscu dwadzieścia parę lat wcze­
śniej musiały stać wieże strażnicze i rzędy baraków, w których przebywali lu­
dzie, że tu toczyło się ciężkie obozowe życie tysięcy jeńców.

Jak opowiadał m.in. w  filmie dokumentalnym Krzysztofa Klimka Echa 
Przeszłości. Stalag VIII A sam Roman Zgłobicki, stanął on wobec trudnego 
zadania. Nie było żadnej dokumentacji, żadnych informacji po stronie pol­
skiej. Trzeba też pamiętać o tym, że mimo deklarowanej przyjaźni, stosunki 
z  niemieckim miastem po drugiej stronie granicznej Nysy Łużyckiej prak­
tycznie nie istniały. Jeśli było coś na ten temat w archiwach w Görlitz, nie 
było wówczas dostępne. 

Nowe zadanie zaciekawiło nauczyciela, nie mógł zrozumieć i nie chciał się 
zgodzić na to, że losy tylu ludzi pozostają nieznane. Założył więc wraz z za­
interesowanymi uczniami koło historyczne, którego zadaniem było groma­
dzenie materiałów o obozie i  jego jeńcach, oraz rozpoczął poszukiwania na 
własną rękę. Chęć wykonania powierzonego zadania przerodziła się w pasję 
i  zobowiązanie wobec tragicznej przeszłości tego miejsca. Roman Zgłobic­
ki zaczął prowadzić korespondencję ze związkami kombatantów w krajach, 
z których pochodzili jeńcy i nawiązywał kontakty z licznymi byłymi jeńcami, 
żyjącymi za Zachodzie, oraz rodzinami nieżyjących. Stopniowo gromadził 
dokumentację: zdjęcia, pisma, listy i wspomnienia byłych jeńców oraz inne 
pamiątki z okresu ich pobytu w stalagu. Żyło wówczas jeszcze wielu świad­
ków tamtych czasów i Zgłobicki trafił na duży odzew z ich strony. Dzięki ich 
relacjom mógł odtworzyć historię budowy stalagu, dowiadywał się, jak wy­
glądał dzień powszedni jeńców, ich życie kulturalne i duchowe, jak wyglądała 
segregacja i traktowanie jeńców pod względem narodowościowym, a także, 
gdzie i w jakim charakterze pracowali. Przypomnijmy, że jeńcy stalagów byli 
bezwzględnie wykorzystywani przez III Rzeszę jako siła robocza. 

Lata 70. były w  Polsce okresem pewnego otwarcia się na Zachód, co 
umożliwiało kontakty z byłymi jeńcami. Od nich właśnie, a szczególnie od 
byłych jeńców francuskich i belgijskich Zgłobicki dowiadywał się o tragicz­
nym losie jeńców radzieckich w Stalagu VIII A, którym odbierano nie tylko 
wolność i życie, ale przez warunki obozowej egzystencji starano się pozbawić 
człowieczeństwa.

Zgromadzone materiały i relacje, zdjęcia i pamiątki jenieckie, a także ma­
kieta stalagu, wykonana przez uczniów zostały wystawione w Izbie Pamięci, 
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którą Roman Zgłobicki urządził w  Technikum Górniczo-Energetycznym. 
Izba zaczęła działać w 1973 r., przyciągając wielu zainteresowanych i przy­
czyniając się do upowszechnienia wiedzy o  stalagu. Stała się w  ten sposób 
punktem kontaktowym dla poszukujących informacji o obozie i jego jeńcach. 

W latach 70. wielu byłych jeńców francuskich i belgijskich zaczęło przy­
jeżdżać do Zgorzelca i wówczas powstała idea wzniesienia pomnika upamięt­
niającego cierpienia i życie jeńców w Stalagu VIII A.  W tym czasie francuskie 
Stowarzyszenie Byłych Jeńców Oflagów i Stalagów VIII Okręgu Wojskowego 
wystąpiło z inicjatywą budowy pomnika upamiętniającego jeniecką niedolę 
i rozpoczęło zbiórkę pieniędzy wśród kombatantów francuskich i belgijskich. 
Pomnik zaprojektowano w Pracowni Sztuk Plastycznych w Zielonej Górze, 
a  jego główną część wykonał tamtejszy artysta Tadeusz Dobosz. Uroczyste 
odsłonięcie nastąpiło 22 lipca 1976 r., a w 1994 r., dzięki staraniom komba­
tantów francuskich, dodano tablicę w  języku polskim i  francuskim o treści 
„Stalag VIII A, 1939–1945. Przez ten obóz przeszły, w nim żyły i  cierpiały 
dziesiątki tysięcy jeńców wojny”.

Roman Zgłobicki i  jego uczniowie niestrudzenie kontynuowali poszu­
kiwania, organizowali sesje popularnonaukowe, dążąc do zdobycia jak naj­
pełniejszego obrazu wydarzeń minionych lat i  losów ludzi, którzy przeszli 
przez stalag. Zgłobicki nieustannie korespondował z byłymi jeńcami nie tyl­
ko w Europie, ale i na innych kontynentach. Na bazie zgromadzonych ma­
teriałów zaczął pracować nad książką Obozy i cmentarze wojenne w Zgorzel-
cu, która ukazała się w 1995 r. i do dzisiaj stanowi główne źródło informacji 
o jeńcach III Rzeszy w dawnym Görlitz-Ost.

Kiedy na początku lat dwutysięcznych do Zgorzelca przyjechał Albrecht 
Goetze w poszukiwaniu miejsca, gdzie powstał Kwartet na koniec czasu Oli­
viera Messiaena, w osobie Zgłobickiego znalazł gorącego orędownika swojej 
idei upamiętnienia byłego obozu i jeńców w postaci ośrodka będącego miej­
scem spotkań młodych ludzi oraz działań edukacyjnych.

Roman Zgłobicki został zaproszony do zespołu powstałego przy wybra­
nej wówczas do realizacji projektu Fundacji Centrum Wspierania Przedsię­
biorczości (aktualna nazwa Fundacja Pamięć, Edukacja, Kultura). W stycz­
niu 2010 r., kiedy projekt stworzenia Centrum nabierał kształtów i zabiegano 
o wsparcie finansowe z funduszy Unii Europejskiej, Roman Zgłobicki wziął 
udział w  promujących projekt warsztatach, zorganizowanych w  Brukse­
li, w siedzibie Biura Łącznikowego Saksonii, opowiadając o historii stalagu 
i przebywających w nim jeńców wojennych.

W uznaniu swoich zasług Roman Zgłobicki został odznaczony Złotym 
Krzyżem Zasługi, Złotym Medalem Opiekuna Miejsc Pamięci Narodowej, 
Medalem Komisji Edukacji Narodowej i Krzyżem Kawalerskim Orderu Od­
rodzenia Polski. 6 maja 2010 r., na wspólnej sesji Rad Miasta Zgorzelca i Gör­
litz, otrzymał medal „Zasłużony dla Europa-Miasta Zgorzelec-Görlitz”.
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Roman Zgłobicki zmarł 19 sierpnia 2010 r. w Zgorzelcu i tu został pocho­
wany.

Pozostała pamięć o  nim jako o  skromnym, pracowitym i  pełnym pasji 
człowieku, który nie szczędził wysiłków, by losy jeńców Stalagu VIII A uchro­
nić od zapomnienia.

Albrecht Goetze

W miejscu, gdzie dziś stoi ciekawy ar­
chitektonicznie i  funkcjonalny budynek 
Europejskiego Centrum Pamięć, Eduka­
cja, Kultura w pierwszej dekadzie lat dwu­
tysięcznych rósł brzozowy las i rozciągały 
się połacie terenu porośnięte wysoką tra­
wą. O tym, że nie jest to rezerwat przyrody 
przypominały ruiny betonowych zabudo­
wań oraz wysoki obelisk i omszałe tablice, 
z  których można się było dowiedzieć, że 
w  tym miejscu w  latach 1939–1945 znaj­
dował się Stalag VIII A. 

Taki widok ujrzał pewnego jesiennego dnia 2002 r. Albrecht Goetze, który 
z Monachium przyjechał do Görlitz w poszukiwaniu miejsca, gdzie francuski 
kompozytor, jeniec tego stalagu, Olivier Messiaen, skomponował Kwartet na 
koniec czasu i  wraz z  kolegami muzykami wykonał go tu po raz pierwszy 
w styczniu 1941 r.

Urodzony w Lipsku w 1942 r. Albrecht Goetze był człowiekiem wielu za­
interesowań. Pracował jako reżyser teatralny w Hamburgu, Londynie i Mona­
chium, interesował się literaturą i sztuką, a także komponował. Któregoś dnia 
dostał od przyjaciela partyturę Kwartetu na koniec czasu Oliviera Messiaena. 
Studiując ją, zauważył krótką notatkę: „Napisane w Stalagu VIIIa w Görlitz, 
Śląsk, w styczniu 1941”. Zainteresowało go to do tego stopnia, że postanowił 
zobaczyć miejsce, w którym powstało to wspaniałe dzieło. Jak opowiadał w wy­
wiadach, na miejscu, w  Görlitz, czekało go rozczarowanie. Nikt nie słyszał 
o Stalagu VIII A. Dopiero we wschodniej części miasta, która od 1945 r. należy 
do Polski i nazywa się Zgorzelec, ktoś wskazał mu drogę prowadzącą na obrze­
ża miasta. Goetze przeżył szok – ten krajobraz, okoliczności powstania utworu 
i niebiańska muzyka Messiaena! Chociaż źródłem inspiracji jest Apokalipsa św. 
Jana, utwór Messiaena nie jest apokaliptyczną kompozycją, opisywany jest ra­
czej jako „pełne barw i pogodne dzieło uwielbienia i ekstazy”. 

Albrecht Goetze, radykalny w  swoich działaniach, postanowił porzucić 
swoje dotychczasowe życie i przeniósł się do Görlitz. „Chciałem spędzić swoje 
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życie i komponować tam, gdzie taka muzyka powstała”, mówił w rozmowie 
z Hendrikiem Laschem z 15 stycznia 2011 r. 

Ale to nie był jedyny cel jego pobytu w Görlitz. Chcąc zdobyć pieniądze na 
utrzymanie, zatrudnił się dorywczo jako nauczyciel muzyki w teatrze w Gör­
litz, w którym naturalnie ukrywał swoją wcześniejszą działalność reżyserską, 
i opracowywał koncepcję „Meetingpoint Messiaen”, centrum spotkań i kul­
tury, które miało zostać wzniesione w  miejscu powstania Kwartetu. W  ten 
sposób Goetze chciał wskrzesić pamięć o  stalagu, przypomnieć o  pobycie 
w niewoli francuskiego kompozytora i równocześnie wiązać to z przyszłością, 
łączyć naukę i sztukę z muzyką. Miejsce to miało przypominać, że pozbawie­
nie wolności, lęk i niepewność jutra można pokonać dzięki wewnętrznej sile, 
jaką daje muzyka. W muzyce bowiem upatrywał wielką siłę, która jest ponad 
dyktaturą. 

O idei Goetzego dowiedział się Roman Zgłobicki, nauczyciel historii 
w Technikum Górniczym i Energetycznym w Zgorzelcu i wprowadził go w hi­
storię stalagu i jego jeńców, którą zajmował się już od końca lat 60. ubiegłego 
wieku. Z prywatnymi osobami nikt jednak nie będzie rozmawiać poważnie 
na temat budowy takiego obiektu, jaki wymarzył sobie Goetze, chociaż już 
w pierwszych rozmowach z wójtem Gminy Zgorzelec i jego współpracowni­
kami zyskał zainteresowanych i życzliwych słuchaczy, a wkrótce partnerów. 

Niestrudzony, pełen niesłabnącej energii, Albrecht Goetze szuka możliwo­
ści realizacji swojego pomysłu i w 2007 r. zakłada stowarzyszenie Meeting­
point Music Messiaen oraz zostaje jego pierwszym prezesem. Powołanie do 
życia tego stowarzyszenia wpłynęło w dużym stopniu na wzrost zainteresowa­
nia historią stalagu i losami jeńców. Stowarzyszenie staje się instytucjonalnym 
partnerem do rozmów z samorządami po obu stronach granicy. Podczas gdy 
niektórzy są dość sceptycznie nastawieni do tego pomysłu, samorząd Gminy 
Zgorzelec podchodzi do sprawy z entuzjazmem. Wójt Gminy Zgorzelec, Ka­
zimierz Janik, wraz ze swoim zespołem włącza się aktywnie w przygotowania 
do realizacji pomysłu. Zostaje wybrana fundacja, która będzie prowadzić pra­
ce, wyłoniona w konkursie pracownia architektoniczna przygotowuje projekt. 
Potrzebne są pieniądze, o które zainteresowani starają się w ramach unijnego 
programu EWT Saksonia–Polska 2007–2013. 

Albrecht Goetze uważał, że miejsce, w którym powstał ten znany na całym 
świecie Kwartet nie powinno stać się tylko miejscem pielgrzymek meloma­
nów i wielbicieli Messiaena, lecz umożliwić w tym trójnarodowym regionie 
międzynarodową pracę z młodzieżą.  Realizował też swoją ideę pracy z dzieć­
mi i młodzieżą, wprowadzając je w świat muzyki i objaśniając im jej siłę wła­
śnie na przykładzie Kwartetu na koniec czasu. 

Meetingpoint zaś organizuje doroczne międzynarodowe obozy wakacyjne 
dla młodzieży zwane Worcation, podczas których młodzi ludzie zajmują się 
intensywnie historią i losami jeńców wojennych. 
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W 2008 r., w rocznicę obozowego prawykonania Kwartetu, w wielkim na­
miocie ustawionym w  lesie na terenie byłego obozu, odbywa się pierwszy 
uroczysty koncert, który odtąd stanie się tradycją.

15 stycznia 2015 r., po kilkunastu miesiącach budowy, uroczystym kon­
certem, podczas którego wykonano Kwartet, otwarto Europejskie Centrum 
Pamięć, Edukacja, Kultura (ówczesna nazwa: Europejskie Centrum Eduka­
cyjno-Kulturalne MEETINGPOINT MUSIC MESSIAEN). 

Jego inicjator nie był obecny na uroczystości otwarcia. W roku 2012 Al­
brecht Goetze ze względów zdrowotnych wycofał się radykalnie ze wszystkich 
projektów. Jego dzieło kontynuował Meetingpoint pod nowym kierownic­
twem z młodym zespołem. 

Albrecht Goetze zmarł w Berlinie 25 kwietnia 2015 r.
W 2008 r. Albrecht Goetze otrzymał medal „Za zasługi dla Europa-Miasta 

Görlitz – Zgorzelec”. Było to wyrazem uznania dla jego zaangażowania, które 
przekracza granice, łączy pokolenia i  integruje ludzi z najróżniejszych grup 
społecznych.

Po obu stronach granicy istnieje przekonanie, że bez Albrechta Goetzego, 
bez jego wizjonerstwa, siły przekonywania i uporu nie byłoby Europejskiego 
Centrum Pamięć, Edukacja, Kultura.

Kazimierz Janik

Osoba Kazimierza Janika jest też na 
zawsze związana z powstaniem na terenie 
byłego Stalagu VIII A Europejskiego Cen­
trum Pamięć, Edukacja, Kultura. Wizja 
Albrechta Goetzego stworzenia ośrodka 
spotkań młodzieży europejskiej i  upa­
miętnienia skomponowania przez Olivie­
ra Messiaena Kwartetu na koniec czasu 
w trudnych obozowych warunkach mogła 
zmaterializować się dzięki wizjonerskiemu 
spojrzeniu Kazimierza Janika i jego zrozu­
mieniu znaczenia pamięci historycznej dla 
przyszłych pokoleń. 

Już podczas pierwszych spotkań z Goe­
tzem w  2004  r. Kazimierz Janik doce­
nił ideę zbudowania Centrum w miejscu trójstyku trzech regionów, trzech 
państw. Dzięki jego decyzjom idea i wizja Albrechta Goetzego zyskały szansę 
na urzeczywistnienie. Do realizacji przyszłego projektu wybrano fundację, 
przy której powstał zespół konstruujący program projektu, a w roku 2007 na 

© Marek Wolanin



Teresa Korsak62

wniosek wójta Gminy Zgorzelec, Kazimierza Janika, Rada Gminy przekazała 
wybranej fundacji nieodpłatnie 7,2909 ha terenów poobozowych, będących 
własnością Gminy, z przeznaczeniem na budowę centrum.  Dzięki temu po­
wstała mocna podstawa do ubiegania się o fundusze unijne.

Kazimierz Janik, samorządowiec, społecznik, długoletni wójt Gminy Zgo­
rzelec urodził się w Starym Lesie w powiecie nyskim w 1947 r. Po ukończeniu 
Liceum Ogólnokształcącego i Państwowej Szkoły Technicznej Mechanizacji 
Rolnictwa studiował w Akademii Rolniczej we Wrocławiu. 

Swoje zawodowe życie związał z  regionem. Pierwsze lata pracy spędził 
w przedsiębiorstwach i instytucjach związanych z rolnictwem, następnie był 
naczelnikiem Miasta i Gminy Leśna. 

13 czerwca 1986 r. Gminna Rada Narodowa w Zgorzelcu wybrała Kazi­
mierza Janika na stanowisko naczelnika Gminy. W 1990 r. został pierwszym 
wójtem Samorządowej Gminy Zgorzelec. Funkcję tę pełnił do roku 2014. 

Trudno tu wyliczyć wszystkie zasługi Kazimierza Janika. Jego talent or­
ganizacyjny i  temperament samorządowca, skuteczność w  działaniu, pasja 
i ciężka praca przyczyniły się do rozwoju i modernizacji, a także częściowej 
zmiany charakteru gminy z  typowo rolniczej na rolniczo-turystyczną. Usy­
tuowanie Gminy na trójstyku granic pozwalało mu na podejmowanie trans­
granicznych działań z partnerami z Niemiec i Czech. Powstało wiele atrakcji 
turystycznych, szlaki i  trakty rowerowe, obiekty turystyczne i  rekreacyjne. 
Zanim wybudowano Centrum, wójt Kazimierz Janik, w ramach współpracy 
ze stroną saksońską wspierał organizację międzynarodowych obozów mło­
dzieżowych prowadzących na terenie byłego obozu jenieckiego prace porząd­
kowe i archeologiczne. 

Po kierunkiem Janika Gmina Zgorzelec stała się jedną z najlepiej zarzą­
dzanych jednostek samorządowych województwie dolnośląskim, czego wy­
razem są liczne nagrody i wyróżnienia za aktywność, efektywność i transpa­
rentność działania.

Był też Kazimierz Janik niestrudzonym społecznikiem, pełnił wiele od­
powiedzialnych funkcji, dużo uwagi poświęcał rozwojowi kultury fizycznej 
dzieci i młodzieży w gminie, inspirował współpracę organizacji kombatanc­
kich i  żołnierskich ze szkołami w zakresie patriotycznego i obywatelskiego 
wychowania dzieci i młodzieży.  

Za swoją działalność i  zasługi był wielokrotnie odznaczany i  wyróżnia­
ny, m.in. Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski, złotym medalem 
Za Zasługi dla Obronności Kraju, medalem Opiekuna Miejsc Pamięci Naro­
dowej. 

W latach 2014–2018 był radnym Sejmiku Województwa Dolnośląskiego. 
Kazimierz Janik zmarł 23 lipca 2022 r. 
Był człowiekiem lubianym i cenionym. Za bezpośredniość, pewnego ro­

dzaju zawadiackość, oddanie sprawom regionu, humor, szybkość w decyzjach 
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i niezwykłą skuteczność. Chyba nigdy nie mówił, że coś jest niemożliwe, tyl­
ko zastanawiał się, jak to załatwić i chwytał za telefon. 

W pamięci osób związanych z Miejscem Pamięci Stalag VIII A pozostanie 
jako człowiek, który podejmując szybkie i ważne decyzje, sprawił, że niemoż­
liwe stało się możliwe, czego dowodem jest Europejskie Centrum Pamięć, 
Edukacja, Kultura.




